
ifi*» 135. —  R ok  5. Dziś 6 stron. Cena 15 groszy

GLOS POMORSKI
- m i e j s c o w a :  Prsy odbiortew ekspedycji

a f- w agenturach miejscowych miesięcznie 1 85 ZIt przez poestę prsy 
zamówieniu przez ekspedycję naszą 2,06 Zt ar proat na poczcie lob n listo 
wego gwertalnie 8,48 71, miesięcznie 2,16 Zł, dle W. M. GdaAska 2,5 liuld 
Gd — pod opaską w Polsce 8,50 Zł, do Gdańska *,00 Gnid. Gd. do Krancii 
15 fr. (z wysyłką co drogi dzień 13 fr.) do Anglji 5 shil., do etanów Zjedn. 
80 cent. W  razie nieprzewidzianych wypadków, jak strajki, przeszkody 
techniczne ltd. prennmeratorty nie mają prawa iądania nledostarosonyer 
numerów Inb zwrotu prenumeraty.

K a o h n n e c  B i e ż ą c y :  B a n k  P o w ia to w y  8r*asl*«Ł Bank 
Im . SpóŁ Z arobk , Danzlger Prlyat-Aktlabank, Gdańsk 1 Grudziądz 
Bank Polski Grudilądm. Konto czeków: Gdańsk nr 2B80. Konto pocztowe: 
Kasa Oszesędnoiol,Oddział w Pomeniu nr. 201 198. Miejsce płatności 
wykonanie Grndsląds.

Ogłoszenia z Polski, wiersz wysokości milimetra w dzia ło  ogt«sz< 
ulowym na strome8-lamowoj 12 groszy, wdziało reklamowym na strono, 
1-3 iam. przed tekstem 90 groszy, wśród tekstu 60 groszy za tekstem <0 z. 
dla Wolnego Miasta Gdańska wiersz m/m "Mam. w dziale ogłoszeniowym 
0,12 Gnid. G<L, wiersz m/m. 3-łam. przed tekstem 0,5)0 Gul«L Gd , wśród tekstu 
0,53 Gnid. Gd*, za tekstem 0.40 Gnid. Gd., dla Niemiec doohodzi 60%. nadi 
wyżki dle reszty zagranloy 100»/0 nadwyżki. Za tłomaozenia 20 próeen- 
nadwyłki. — Raehnnkl eą natychmiast płatne — Administracja nie- 
przejmują odpowiedzialności za terminowe nmieezczenla ogtoazeń.

Kękopizów nadestaayoh ale zwraea zlą

Dyrektor przyjmuje od godz. 10-te; do 11-te] przed południem. 
Redaktor Naczelny przyjmuje od godz. 11-tej do 12-tei w południe

Rędakcja i Administracja 
Oroblowa 27/29, | Grudziądz, sobota, dnia 13-go czerwca 1925. | T e ie to n  nr SO i 51.

Po Gdańsko Litwa.
Fiasko polityki antypolskiej.

Na obradach Ligi Narodów w  Genewie opróca. sto­
sunków polsko-gdańskich omawiana była sprawa mniej­
szości polskiej na Litwie Kowieńskiej. Przebieg i wynik 
dyskusji w jednym i w  drugim wypadku przyniósł suk­
ces Polsce a porażkę jej lilipucim przeciwnikom.

Na innem miejscu podajemy w  obszernym telegra­
mie rezultaty, co dlo stanowiska Rady L. N. w  sprawie 
poczty polskiej w Gdańsku oraz nowej procedury ma­
jącej na celu ograniczenie liczby sporów pomiędzy Pol­
ską a wolnem miastem. Namiętne ataki gdańsko-berliń- 
skie przeciwko orzeczeniu Trybunału Sprawiedliwości 
w  Hadze chybiły celu. Rada L. N- orzeczenie inenala, 
teza Rzeczypospolitej ostała się. i obecnie podlegać bę­
dzie rozpatrzeniu tylko tak zwana granica portu gdań­
skiego.

Swego czasu w korespondencji z Gdańska wyjaśnia­
liśmy, iż dzialalhość poczty polskiej podyktowana życio­
wą potrzebą powinna z natury rzeczy ^rozciągać słę na 
taki teren, na jakim ta potrzeba przeja*wiać się będzie. 
£_tego względu na irac JonaIni e jsżem byłoby pozostawie­
nie jej swobody ruchu na całym obszarze wohiego 
miasta.

Senat gdański wycofując się z poprzedniego stano­
wiska, którem było zaprzeczanie Polsce wogóle prawa 
do utrzymywania poczty w Gdańsku usiłuje obecnie 
zwęzić: 1) jej działalność do granic portu i 2) granice por­
towe db nieznacznego, mniej ważnego terenu. Machi­
nacjom tym staje jednak na przeszkodzie popierane 
swego czasu właśnie przez, senat rozszerzenie owego 
teremi, kiedy chodziło, aby zakwestionować prawo Rze­
czypospolitej do objęcia pewnych gmachów. Znowu 
więc senat gdański staną! w kolizji z własnemi, po­
przednio uporczywie wysuwanemi żądaniami i argu­
mentami. Sprzeczność ta zapewne nie ujdzie uwadze 
Radzie L. N.. Radzie Portu oraz specjalnej komisji fa­
chowców, która powołana zostanie do szczegółowego 
zbadania sprawy. Można więc przypuszczać, iż zamiar 
senatu gdańskiego okrojenia do absurdu sfery działalno­
ści poczty w  Gdańsku spali tak samo na panewce jak 
i poprzednia jego dążność do wyrugowania jej wogóle 
z obszaru wolnego miasta.

W  przeświadczeniu tem utwierdza nas znamienny 
fakt, że kwcstja ustalenia granic portu nie została po­
wierzona wysokiemu komisarzowi L. N. lecz Radzie Por­
tu. Pozatem postanowienie Rady Ligi N- oo do proce­
dury w  przedmiocie sporów jest też pewną porażka wys. 
komisarza i protegowanego przezeń sneatu gdańskiego. 
Jeden i drugi ucierpieli w  ostatnim czasie dużb na swej 
powadze, akcje ich w  Genewie spadły et natomiast walory 
pólskie się podnoszą. Wobec tego o dalsze ukształto­
wanie, się tam stosunków poisklo-gdańskich możetny.być 
spokojni, ale czujność nie zawadzi

Po zawodach Gdańska przyszła kolej na Litwę Ko­
wieńską. której gwałty nad mniejszością polską zwró­
ciły na siebie tym razem baczniejszą niż dotad uwagę 
Rady L. N. Obrady jej w tej sprawie trwały dnia 10 
czerwca trzy godziny z  rzędu. Pilnie wsłuchiwano się 
w rzeczowe i sumienne sprawozdanie ambasadora Mello 
Franco, delegata Brazylji, które łącznie z dodatkowenil 
wyjaśnieniami stwierdziło szereg gwałtów i uchybień ze 
strony rządiu kowieńskiego- W  dyskusji przedstawiciele 
różnych państw dali wyraz przekonanifcm, że postępowa­
nie rządu kowieńskiego jest nieprawne a tłómaczenia 
jego delegata niewystarczające.

Tak więc po porażkach Gdański przychodzi kolej na 
Litwę Kowieńską. Liga Narodów nabiera przekonania, 
iż pierwszego i drugiej skargi na Polskę opierają się na 
świadomych fałszach i że wolne miasto gdańskie, oraz 
państewko litewskie są czynnikami niepokoju, że do­
puszczają się aktów sabotażu i samowoli, które w  ogól­
nym interesie ukrooone być muszą.

Do tego należy dodać, iż po Gdańsku przyszła też 
na Litwę kolej na dotkliwe wstrząsy gospodarcze, które 
rriają wspólne źródło w zaognianiu stosunków z Polską. 
Dotkliwy zastój w  porcie gdańskim i kłajpedzkiim prę­
dzej czy później pouczyć musi ludność gdańską i litew­
ską, iż ’epsza jej przyszłość zależy od porzucenia do­
tychczasowej polityki szowinistycznej, od większego 
abŁżema się do P o .sŁj S. At.

Przyjęcie propozycji polskiej na konferencji 
rozbrojeniowej.

Uwzględnienie sytuacji Polski i
Genewa, 11. 6. (PAT.) W  dniu wczorajszym 

komisja generalna przyjęła tekst protokółu w sprawie 
zakazu prowadzenia wojny gazowej i bakteriologicznej
między stronami które protokół ten podpiszą. Tekst 
protokółu jest caogół zgodny z art. 5 traktatu waszyng­
tońskiego. Uchwalenie tego protokółu było przyjęta 
oklaskami przez wszystkich zebranych.

Przewodniczący komisji Carton de Yiard, zabie­
rając głos, oświadczył że wyrata niewątpliwie opinję 
całego świata cywilizowanego, podkreślając nadzwyczaj 
doniosłe znaczenie tego aktu. Przemówienie przewodni­
czącego komisji przyjęte było entuzjastycznymi oklaskami. 
Komisja generalna przyjęła również jednomyślnie 
bez dyskusji wniosek komitetu redakcyjnego, wpi-o-

panstw graniczących z Rosją.
wadzająey zastrzeżenia dla państw, sąsiadujących 
z Roeją do samego tekstu konwencji a nie, jaV 
uprzednio proponowano —  tylko do aktn końeo 
wego.

W ten sposób teza, wysunięta w ciągu koale- 
rencji przez Polskę a dotycząca je j specjalnej sy­
tuacji w zakresie spraw rozbrojeniowych będzie 
miała moc. W szystkie transporty broni, skierowy* 
wane do Polski, Finlandji, Rumuuji, Łotwy i 
Estonji nie będą podlegały ogłoszeniom. Takie vo 
związanie sprawy, odpowiadające całkowicie programowi 
delegacji polskiej ma ogromne znaczenie zasadnicze dla 
wszystkich spraw rozbrojenia.

Sprawy polsfco-gdańskie na posiedzeniu Rady 
Ligi Narodów.

W  jaki sposób rozstrzygną się spory m i ^ l f  Polską a Gdańskiem. Poczta pale* 
ka w Gdańsku. — Rezolucja dat. kwestji wytyczania granic portu.

Genewa, 11. 6. (PAT)- Na dzislejszem posiedzeniu 
Rady Ligi Narodów rozważane były sprawy gdańskie. 
Dotyczyły one procedury, jaka ma być stosowana w 
razie nieporozumienia między w. m. Gdańskiem a Polską 
oraz poczty polskiej na terytorium Gdańska. W  obu 
sprawach sprawozdawcą był Ouinones de Leone, amba­
sador hiszpański w  Paryżu. W  sprawie procedury spra­
wozdawca zaznaczył w swym raporcie, że uwagi, jakie 
otrzymał od obu stron zainteresowanych w sprawie o- 
pnacowywanego projektu dotyczą tylko drugorzędnych 
punktów natomiast całokształt projektu uzyskał apro­
batę stron.

W  raporcie zostalb stwierdzone, że o ile wysoki ko­
misarz otrzymał od Polski i Gdańska propozycje po­
wzięcia decyzji w  sprawie spornej, to musi on uprzednio 
przekonać się, czy różnice nie mogą być uregulowane 
w drodze rokowań bezpośrednich między stronami przy 
interwencji pojednawczej wysokiego komisarza. Decy­
zje wysokiego komisarza mogą dotyczyć tylko tych 
spraw , które zostały przekazane przez strony. Po­
stanowienia te stanowią pierwszy i drugi artykuł pro­
jektu dotyczącego procedury.

Według art. 3, o ile wysoki komisarz ma przedsta­
wioną sporną sprawę między Gdańskiem i Polską i w 
czasie badania jej spostrzeże, że spór ten porusza spra­
wy, dla których rozwiązania byłoby dlań pożyteczne 
przed wydaniem decyzji posiadać opinję techniczna lub 
prawną niezależną, zwróci sic on do sekretariatu gene­
ralnego Ligi Narodów z podaniem tej sprawy. Wysoki 
komisarz musi sprecyzować w  tem podaniu punkty, *o 
do których ptagnie otrzymać opinję.

Dalszy punkt projektu w sprawie procedury doty­
czy sposobów porozumiewania sie wysokiego komisa­
rza ze stronami. Przedstawiwszy fen projekt, sprawo­
zdawca postawił wniosek, by Rada przyjęła raport, a- 
probując propozycje, zawarte w  artykułach raportu i po­
leciła sekretariatowi generalnemu zastosować raezbędn# 
środki do wprowadzenia w  życie tych artykułów.

Minister Strassburger w imieniu Polski i prezydent 
Sahin w imieniu Gdańska wyrazili zgodę na przedsta 
wiony projekt. Rada uchwaliła wniosek w brzmieniu 
przedstawionym przez sprawozdawcę, a następnie roz- 
wużftte sprawę poczty gdańskiej.

W  raporcie swym, dotyczącym poczty polskiej w 
Gdańsku, Ouinones de Leon przedstawi! przebieg całego, 
zatargu i przytoczył opinję prawną trybunału haskiego, 
wyrażając przypuszczenie, że Rada powinna opmje tę 
uznać za swoją, oraz że przy definitywnem rozwiązaniu

tej sprawy motywy wyroku haskiego winny być dla nich 
wskazówkami-

Mówiąc następnie o kwestii wytyczenia granic portu, 
sprawozdawca zaznaczył, że może oua nastąpić po zba­
daniu sprawy na miejscu przez rzeczoznawców, znają­
cych warunki miejscowe i ogólno-techniczne znaczenie 
sprawy. Ouinones de Leon zaznaczył, że dla szybkiego 
uregulowania tej kwestii najprostszem będzie wyzna­
czenie tych rzeczoznawców przez prezesa komisji tran­
zytowej łącznie ze sprawozdawcą sprawy w Lidze, przy 
tem proponuje, by wśród tych rzeczoznawców znajdo­
wał się znający dokładnie sprawę portu gdańskiego, były 
prezes rady portowej pułk. de Reynier.

W  konkluzji swego raportu Ouinones de Leon przed­
stawił następującą rezolucje:

Rada Ligi przyjmuje opinję sformułowaną przez 
trybuna! haski z dn. Ib maja 1925 r. w sprawie pol­
skiej służby pocztowej w Gdańsku. Rada postana­
wia, że granice portu gdańskiego muszą być wyzna­
czone w sprawie pocztowej służby polskiej z uwzglę­
dnieniem motywów opinji trybunału haskiego.

Rada zaleca w tej kwestji, by prezes komisji tran­
zytowej łącznie ze sprawozdawca sprawy w Lidze 
wyznaczył trzech rzeczoznawców obowiązanych do 
przedłożenia Lidze za pośrednictwem wysokiego ko­
misarza Ligi Narodów w Gdańsku zgodnie z ustępem 
drugim niniejszej rezolucji. Koszty powstałe w zwią­
zku z misją rzeczoznawców be.da poniesione przez 
obie strony w  równej części.
Powyższa rezolucja została po wyczerpującej dys­

kusji przyjęta przez Radę Ligi Zmieniono tylko jeden 
punkt rezolucji dotyczący liczby rzeczoznawców Po­
stanowiono bowiem proponowaną przez sprawozdawcę 
liczbę trzech reczoznawców powiększyć do liczby czte­
rech rzeczoznawców przez dodanie jednego rzeczozna- 
wcy-prawnłka. Z kolei wysoki komisarz Lig? Narodów 
zaproponował rozważanie sprawy wyładowania amuni­
cji na Westerplatte, jednakże Rada Ligi nie przychyliła 
się do tej propozycji, wobec czego sprawa ta została od­
roczona.

Wobec powyższego można stwierdzić, że obie de­
cyzje Rady Ligi regulują dwie pierwszorzędne sp ra w  
gdańskie. Przez przyjęcie projektu procedury, doty­
czącej rozważania zatargów między Gdańskiem a Pol­
ską, zmniejszy sic liczba możliwości wytoczenia spraw 
'gdańskich na forum Ligi, sprawa poczty zaś zadecydo­
wana została definitywnie, przyezem przyznano rację 
tezie polskiej, polecając 'edyińe rzeczoznawcom ustale­
nie granic portu zgodnie z opinia trybunału haskiego.

SYTUACJA W  CHINACH.

Pekin, 11. 6. (PAT.) „United Press“ donosi: Strajk w 
Szanghaju trwa dalej, panuje tam jednak względny spokój. Że­
gluga przybrzożna i rzeczna, o De pozostaje w rękach Anglji 
lub Japom#, jest zupełnie wstrzymana. Wszystkie okręty o- * 
trzymały polecenie nieprzybywania do Szanghaju, lecz wy-Ó 
ładowania towarów w innych portach. Komisja dyplomaty*- [ 
czna, która przybyła do Szanghaju, rozpoczęła natychmiast | 
śledztwo w sprawie zajść. Wczoraj odbyła się w Pekinie de-

monstracia. w której brały udział pomimo ulewy olbrzymie 
tłumy. Około 40000 osób uczestniczyło w zgromadzeniach, 
odbytych na placach publicznych. Postanowiono wysiać stu­
dentom w Szanghaju miljon dolarów chińskich w celu po- 
parda ich działalności. Dalsze rezolucje, k?óre zostały przy­
jęte dotyczą odszkodowań rodzin poległych, cofnięcia konce­
sji, udzielonych cudzoziemcom i odwołania konsulów angiel­
skiego i japońskiego. Poszczególne oddziały manifestantów 
usiłowały wtargnąć do dzielnicy dyplomatycznej, policji je­
dnak udało się tłum rozprószyć
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Włochy a pakt bezpieczeństwa.
Narada dr. Benesza z Chamberlainem. — Francja, Polska, Czechy | Wiochy prze­

ciwko ewtl. przyłączeniu Austrji do Niemiec*
Genewa 11 6 Pat. Telegraphen Cotnp, donosi, 

k» dr. Benesz odbył naradę z Chamberlainem na temat 
paktu gwarancyjnego, przyczem poruszył projekt zawar­
cia traktatu rozjemczego między Niemcami a Czecho­
słowacją.

W iedeń 11 6 Pat. „Neue Fr. Presse“  donosi z 
Genewy, że między włoskim delegatem Scialo-ą a Cham­
berla ina  i Briandetn toczyły się rokowania w sprawie 
przystąpienia Włoch do pasta gwarancyjnego, Scialoia 
powołał się na wiadomość, otrzymaną z Rzymn, a która 
głosi, że włóskie koła rządowe były bardzo zdziwione 
tera, że z paktu pięciu zaproponowanego przez rząd nie­
miecki wyłonił się w toku rokowań między Anglją

i Francją pakt czterech. Chamberlain i Briand mieli 
okazać wobec Scialio wielkie ustępstwa i oświadczyć, 
że nic nie stoi na przeszkodzie udziałowi Włoch w pak­
cie gwaranoyjnym.

Londyn 16 «  AW. Angielskie koła polityczne 
tłomaczą fakt pominięcia Włoch w oficjalnych komnni- 
katach o rokowaniach między Chamberlainem a Brian- 
dern w ten sposób, ze Francja zamierza połączyc się z 
Polską, Czechosłowacją i* wiochami przeciwko ewentu­
alnemu przyłączeniu Austrji do Niemiec i że w osobnym 
pakcie gwarantuje sobie 7- jednej strony włosko-austrja 
cką granicę w drugiej zaś niemiecką granicę wschodnią.

Francja i Hiszpan ja wobec Maroka.
Odroczenie rokowań oraz wyprawy hiszpańskie).

Transporty wojsk hiszpańskich. — Przerywanie frontu francuskiego.
Paryż, 11 € (PAT.) „Journal”  donosi z Madrytu,

że wobec nowego obrotu, jaki przyjęły rokowania z Ab- 
del-Krimera zapowiedziane operacje przeciwko portowi 
Alhucamas zostały odłożone na koniec czerwca

Paryż, 10. 6. (A. W.) Oficjalny komunikat rządu 
donosi, że francusko hiszpańska konferenoja w sprawie 
Maroka zbieize się 15 czerwca w Madrycie. Przewod­
niczącym dełegaoji franouskiej jest były minister Ma!vy, 
hiszpańskiej zaś członek Dyrektorjatu gen. Jordan. 
W Madrycie czynione są gorączkowe przygotowania do 
w.Bikiej akcji morskiej, która rozpooznie się w drugiej 
połowie czerwca.

Zarekwirowano kilkadziesiąt okrętów handlowych, 
którym wydano rozkaz aby dnia 18 czerwca przybyły do 
Malag5, Algezirasu i Centy celem przewiezienia wojsk 
i amunicji do A'hocema8, gdzie znajduje się wypadowy 
punkt wojsk hiszpańskich. Hiszpański infant Alfons 
otrzymał polecenie powrotu do Madrytu i objęcia ko­
mendy nad oddziałami lotniozemi. Ostatni komunikat 
z pl. boju przyznaje, iż kabylom udało się w  kilku 
miejscowościach przerwać front francu.ki.

Madryt, 11. 6. (PAT.) Rokowania francusko hisz­
pańskie, dotyozące Maroka, które miały się rozpooząć 
15 bm. rozpoczną się parę dni później.

Paraleve w Afryce Północnej.
Samoloty przez Hiszpanje i morze

W  Barcelonie. Dnia 10 czerwca o godz. 4  ej rr. 39 
przybył aeroplanem do Barcelony Painleve, który nie­
zwłocznie wystosował serdeczny telegram do generała 
Primo de Rivera. — Wobec dziennikarzy oświadczył 
premjer francuski, iż wierzy, że między Francją i Hisz­
panią osięgnięte zostanie porozumienie i nastąpi między 
tymi krajami współpraca, która ułatwi zupełne podbicie 
liffcnów. Współpraca ta może być już teraz zwrócona 
przeciwko handlów i bronią, a to zgodnie z układami Ligi

Śródziemne na front mrrokański.
Narodóvr Rokowania, które będą toczyły się w Ma­
drycie, doprowadza zapewne do współpracy również z 
wiernymi riffenami Riffeni, zakończył premjer, zain­
teresowani są w  przyjęciu warunków francuskich, celom 
utrwalenia pokoju. O godz. 7-ej m. 10 Painieve odleciał 
do Rabatu

W  Rabacie. — Aeroplany wiozące Paiirleyego i
Laurent Eynac‘a przybyły do Rabatu o godz. 17.40.

Czy nastąpi przesilenie rządowe w Gdańszu.
S jir« ra skreślenia 300 urzędników celnych.

Gdańsk. 11 6. AW. Ostatnie posiedzenie sejmu 
gdańskiego odbyło się pod znakiem przesilenia, gdyż 
główne partje rządowe oświadczyły że gdyby opozycja 
w trzbcim czytaniu budżetu przyjęła wniosek niemiecko 
liberalnych, żądający śkreślenia 300 urzędników celnych 
i policji, to senat wyciągnie o ipowiednie konsekwencje. 
Sytuacja okazała się dlstego poważną, gdyż niemiecko- 
hberalni postanowili mimo gróźb senatu i partji rządo­
we) wytrwać na tem stanowisku. Mówcy niemiecko-1:- 
bera ni oświadczyli, że stanowisko senatu i radzi zdziwie­
nie i niepokój w szerokich sferach ludności gdańskiej. 
Widać bcwi-im że senat nie rozumie czy niechce 
zrozumieć powagi sytuacji, która prowadzi do ka­

tastrofy. W  życ:: gospodarczym zastój i pustka. 
Wkrótce dochody Gdańska zmaleją do minimim 
gdyż n e będzie komu płacić podatków. Skreślenie 
nawet kilkudziesięciu policjantów Die grozi —  zdańiem 
mówcy —  egzy tenoji W. Miasta. Co się tyczy celnego 
aparatu, to jest on zorganizowany źle i mimo nadmier­
nej liczby urzędników fankcjonme źie, to też skreśle­
nie uchwalone w  drugiem czytaniu 300 urzędn ków  
uważane jest przez ogół społeczeństwa za rzecz 
konieczną bez względu fla to jak się zapatruje senst. 
Wobec takiego stanowiska niemiecko - libaralnjoh prze­
widuje się przesilenie rządowe.

Znowu warjat w parlamencie.
„Mistrz tnjneffo stowarzyszenia" pod opieka policji.

Niemała sensację wywołał parę dni temu w Izbie Dopu- j Jakiego, nie chciał wyjawić. Paczetn powędrował do komisjar- 
towanych w Paryżu pewien jegomość, który stentorowym gło- I jatu pod opieka policjantów. Warjaci interesują się ustawo- 
sem ogłosił, że jest wielkim mistrzem tajnego stowarzyszenia. I dawstwem nietylko w Polsce.

WSZELKIE REKLAMY
w związku z pierwszą Pomorską 
Wystawą Rolnictwa i Przemysłu

jnkoto: do urzędowego przewodnika pa wystawia, na ogrodzenia ze­
wnątrz i wewnątrz placu wystawowege, na ekra n świetlny i inne

JH F zrfatwia w y ł ą c z  n i e

AJENCJA WSCHODNIA oddział w Grudziądzu
M s s p s s s s a m  Rynek 10.

Od akwizytorów żgdać specjalnych legitymacji A. W .
oraz wyraźnych upoważnień do inkasowania należności. 2717

— Polska a Czechy. Dzięki inicjatywie poselstwa pol­
skiego czechosłowackie ministerstwo opieki społecznej przy­
znał' obywatelom polskim pozbawionym pracy takie same 
sasllki, jakie otrzymują bezrobotni czechosłowaccy

— Katastrofa v  Ameryce. Jak donoszą z Sturgis (Ken­
tucky), na skutek wybuchu w tamtejsze] kopalni 6 górników 
zostało zasypanych.

Przegląd polityczny.
LIKWIDACJA POW STANIA.

Na wyspie Samos. Przywódcy powstania na w y­
spie Samos, zostali pojmani przez żołnierzy greckich. 
Powstanie należy uważać za zlikwidowane. To, że po 
wstańcy wywiesili flagę włoską, nie pociągnie za sobą 
żadnych koarekwencji. Ateńska agencja telegraficzna 
donosi, że sprawcy nieudanego zamachu stanu na w y­
spie Samos są to zbrodniarze, karani kilkakrotnie za 
morderstwa i rabunki.

M AŁA ENTENTA A  POLSKA.
„Blok wschodni*-? .Morawski Sleski Dennik”  do­

wiaduje sie, że dr Benesz zajmuje się obecnie prefek­
tem stworzenia bloku wschodniego, któregę celem by­
łoby zagwarantowanie traktatów pokojowych w  środko­
wej i wschodniej Europie. Członkami zaś tego bloku 
byłyby państwa M. Enteuty i Polska. Dr. Benesz już 
podczas swojego ostatniego pobytu w  Warszawie per­
traktował w  tej sprawie z rządem polskim.

AMERYKA ZNÓW SIĘ ZBROI.
Wobec Japonii. Z Waszyngtonu doposzą, że ostat­

nie manewry floty aanerykańsKiej wykazały, iż obrona 
wysp hawajskich przed atakiem Japonii przy obecnym 
stanie floty morskiej i powietrznej Stanów Zjednoczo­
nych jest bardzo problematyczna Wobec tego Amery­
ka zmuszona będzie do powiększenia swojej wojennej 
floty- Departament marynarki opracuje odpowiedni pro­
jekt na najbliższe posiedzenie parlamentu.

NIEMCY A LIGA NARODÓW.
Spekulacje berlińskie. „N. Fr. Presse” zamieszcza 

depeszę z Genewy inspirowaną pizez koła niemieckie, 
która głosi, że skoro Niemcy staną się członkiem Ligi Na 
rodów, ocpadnie wówczas wszelka możhwość przemlr 
szu wojsk francuskich przez Niemcy, wyłącznie tylko ni 
podstawie układów Francji z Policą i Czechosłowacja 
W  każdym razie będzie jedynie mowa o przemarszu w 
ramach wspólnie uchwalonej akcji Ligi Narodów. U- 
chwałę taką Niemcy, jako członek Ligi Narodów mogą 
iatow utrudnić swoim współtowarzyszom w Lidze. „N. 
Fr. Presse”  donosi dalej, że mimo zaprzeczeń w  Pary­
żu i Londynie? będzie musiało dojść do konferencji zain­
teresowanych w sprawie paktu bezpieczeństwa państw.

SKANDYNAW JA A BOLSZEWJA.
Głos Swen Hedina. Znany badacz i podróżnik Swen 

Hedin wygłosił w Oslo odczyt, w którym wskazał na 
zbrojenia państw europejskich i oświadczył, że Skandy­
nawia powinna się mieć na baczności wobec zmian za­
szłych w  równowadze polityczne! nad Bałtykiem ten­
dencji agresywnych bolszewizmu. — Nie należy sądzić, 
że Finlandia jest przedmurzem dla państw skandynaw­
skich. Tylko ścisły sojusz silnej Szwecji i silne: Nor­
wegii może tym państwom dać możność obrony przed 
atakiem. — Odczyt Swen Hedina przyjęto entuzjastycz­
nym aplauzem.

FRONT BUŁGARSKO-RUMUNSKL
Wobec komunizmu. Zaproszenie rumuńskiego mini­

stra spraw zagr. Dud wystosowane dc ministra bułgar­
skiego Kalfowa celem omówienia niebezpieczeństwa, 
grożącego obydwu państwom ze strony bolszewizam. 
wywołało wrażenie. Ko’ a rumuńskie są rrzeLomane *  
konieczności ustalenia Jednolitego rumuńsko-bułgarskie* 
go frontu obronnego przeciwko bolszewizmowi.

RÓŻNE SPRAWY.
— Redukcje w BoH '.ewjl. Rząd sowiecki zredukował 

pensje u-pędników państwowych o ĆO procent z powodu złe- 
gc stanu finansów państwowych. Redukcja pensji obowiązuje 
już od 1 czerwca. Obrrżk; nie dotknęła oficerów, maryna­
rzy i żołnierzy armji czerwonej.

ZAINTERESOWANIE FRANCJI POLSKA.
Nlerozdzlehiość Pomorza z Polską.

Francuski miesięcznik „Confcrence au ViUage“  poświę­
cony oświecie ludowej I wychowaniu narodow.mu wydał 
specjalny numer, poświecony Polsce, w którym przytacza mo­
tywy ekonamiczue, wojskowe i dyplomatyczne, dla którycł 
Polska w najwyższym stopniu musi interesować Francję po« 
każdym względem. — Artytuł wstępny pióra Pawła Faiyre, 
ministra pełnomocnego przedstawia sytuację wzajemną obu 
krajów, wobec machinacji niemieckich, zmierzających do re­
wizji traktatu wersalskiego.

Autor ze szczególnym naciskiem wskazuje na konieczność 
żywotną dla Polski zachowania korytarz* polskiego, albowiem 
w przeciwnym razie bezpieczeństwo Polski byłoby całkowt. 
cie zależne od łaski Niemiec.

D o o ko ła  w y p ra w y  A m u ndsena.
Wygląd Amundsena.

Amundsena, który wraz z towarzyszami walczy z 
lodami, tak opisują: średniego wzrostu, twarz ascetycz­
na i poważna, rysy ostre, wielki, dominujący nos, w 
oczach coś z sępa. Czuć w  nim wielki zapas sił i wy­
trwałości, chodzi szybko i lekko. Ogólne wrażenie, że 
jest to człowiek pełen zaradności, który nigdy nie skie­
ruje swych wysiłków fałszywie i pozostaw: ony samemu 
sobu gdzieś o. tysiące mil od wszelkiej cywilizacji auto­
matycznie wybiega najwłaściwszą drogę wyjścia.

Przeciw CoolidgowL
Jak donoszą z Nowego Jorku kilka dzienników ogło­

siło wspólną odezwę, zarzucając Coolidge‘owi, iż nie 
uczynił nic. ażeby ratować Amundsena.

Śmierć EUiswortha.
W  will. Palrderi. gdzie Bocoacio pisał „Dekamero- „ 

na” , umarł miljoner amerykański Ellisworit Był o* 
ojcem młodego amrrykanir.a, który na ochotiika pole­
ciał z Amundsenem, Ellysworth w  znacznej części fi­
nansował wyprawę. Od dwóch tygodni starzec był 
przygnębiony brakiem wiadomości o synu i przeczi da­
rni o  jego zgonie i umarł na anewryzm serca
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Z  O S T A T N IE J  C H W IL 1!.
(Telefonem od własnego korespondenta.)

W Warszawie sytnacja bez zmiany.
Warszawa. 12. 6. (Tel. w}.). Sytuacja rztrdowa jest 

bez zmiany. Prezydent Rzeczypospolitej przyjął wczo­
raj na audiencji premiera Grabskiego, na której informo­

wał premiera o konferencji odbytej w ostatnich dniach 
z przedstawicielami poszczególnych ugrupowań politycz­
nych w związku z ustąpieniem wicepremiera Thuguftu.

Ecba wykrycia organizacji szpiegowskiej.
Hersztem organizacji byl urzędnik poselstwa sowieckiego w Warszawie.

Warszawa, 12. 6. (Tel. wł.). Herszt wielkiej organi­
zacji  szpiegowskiej Iwan Piotrowicz Zubow jest urzędni­
kiem poseistwa sowieckiego w Warszawie- Aresztowa­
na lwanównu Zbalowa pracowała również w tem po­
selstwie jako maszynistka. Zubow i Zbalowa przyje­
chali do Warszawy za paszportami dyplomatycznymi 
rządu sowieckiego jako urzędnicy poselstwa. Władzom 
polskim udało się aresztować Zbalowa na ulicy i osa­
dzić ją w  więzieniu, Zub ow  natomiast ukrywa się w 
x>selstwie sowicckiein i ani na chwilę nie opuścił hotelu 
Rzymskiego.

Rząd polski wysłał do rządu sowieckiego notę dy­
plomatyczną o wydanie Zubowa, który chanicbnie nad­
użył przysługujące dyplomatom prawo eksterytorjalno-
ści.

Wczoraj odbył w Min. Spraw Zugr. konferencję rad­
ca Biesiedowsky i w  imieniu rza,.; świeckiego prosił 
o zwolnienie Zbafowej z  więzienia i ujazd jej do Mo­
skwy. Rząd sowiecki chce natomiast uwolnić odpowie­
dnią ilość więźniów polskich i wysiać jch do Polski.

lactfaktara łódzka dla Hesji sowieckiej.
1 M ł.  12. 6. (Tel. własny). Do Łodzi przybył dyrek­

tor Wniesztorgu p. Lachmanson i rozpoczął pertraktacje 
. największemi firmami łódzkiemi w sprawne zakupu 
przędzy i manufaktury, których chciał nabyć za 5 mil­
ionów dolarów. Warunki płatności przy przeprowadza­
niu tych transakcyj maią być następujące: 25 proc. w

W  roku 1923 poset Knotlic (Klub-Ch. D.) złożył wnio­
sek w' sprawie przerachowania sum: należnych robotni­
kom. którzy ulegli wypadkom przy pracy. Po dwóch 
latach na posiedzeniu w dn. 9 czerwca Sejm zajął się tą 
sprawą i uchwalił w drugicm czytaniu ustawę w spra­
wie uzupełnienia odszkodowania osób. dotkniętych nie­
szczęśliwymi wypadkami przy pracy. W  myśl tej usta­
wy wszyscy ci robotnicy, którzy ulegli nieszczęśliwym 
wypadkom przy pracy, maja za czas od 1 stycznia 1919 
r. do dni. 1 lipca 1924 r- otrzymać dodatkowe sumy wy­
równawcze. zgodnie z rozporządzeniem Pana Prezy-

gotówce a 75 proc. weksle płatne w terminie przeważ­
nie 7-miesięcznym,

W  związku z tak olbrzymim zamówieniem sytuacja 
na rynku łódzkim znacznie się polepszyła. Poważniejsze
transakcje są w toku.

denta z dn. 27. 12. 1924 r. Rozporządzenie to, jak w :-'—v. 
usdala realizację sum marlcowych na złotawe. Tak e 
wszyscy ci wypadkowi, którzy pobierali rerrty Tv zdu- 
waluowanej marce, będa mogli na mocy ustawy otrzy­
mać dodatki wyrównawcze w złotych polskich za czas 
od 1919 r.

W  ten sposób ustawa usunęła krzywdę tych poszko­
dowanych robotników, i ich rodzin, którzy na skutek de­
waluacji otrzymywali sumy minimalne, rówuaiące się 
prawic sumom bezwartościowym.

leszcze w sprawie budowy koleij 
Bydgoszcz— Szlachta— Gdpia. „

Na posiedzeniu Komisji Komunikacyjnej Sejmu w 
dniu 9 czerwca br- przedmiotom obrad była ustawa o 
budowie kolei Bydgoszcz—Gdynia. Projekt - rządowy 
referował poseł inż. Paczkowski, który w obszernym re­
feracie uzasadnił konieczność budowy ze względów go­
spodarczych i politycznych. Na wniosek referenta K<> 
misja uchwaliła ustawę w brzmieniu rządowem.

Koszt budowy wyniesie około 60 milionów zł., przy 
czem przewiduje się rozłożyć prace na trzy roczne ć‘ a- 
py. i to w ten sposób, że każdy etap po ukończeniu bę­
dzie mógi być oddany do użytku. W  pierwszym etap.e 
przewiduje się budowę linji Czersk—Bąk—Kościerzyna 
która dotychczasową iinję komunikacyjną przez Sta.ro- 
gard i Skarszewy skróci o 24 km.

Drugi etap obejmuje budowę linji Sławki—Ossowo 
oraz połączenie stacji Szlachta z linią prowadzoną do 
Kościerzyny i pobudowana w I etapie. Linie te spo­
wodują skrót drogi komunikacyjnej o dalsze 23 kim.

Wreszcie trzeci etap obejmuje budowę linji Byd­
goszcz—Szlachta przez Szewno- Wierzchnim

Skrócenie drogi komunikacyjnej na nowej linji. któ­
rej długość obliczono na 196 km. będzie wynosić 60 km, 
gdyż jedyn? hnja ]K>za terenem Gdańska, mianowicie li­
nia Laskowice - Smętowo — Skurcz — Starogard -  
Skarszewy — Kościerzyna — Kartuzy —  Stara Piła — 
Kokoszki — Gdynia obejmuje aż 256 km. drogi.

Nowa linja w połączeniu z budującą się lima górno­
śląską Kalety — Herby —  Wieluń — Inowrocław posia­
da olbraymie znaczenie gospodarcze jako najdogodniej­
sza linia komunikacyjna dla górnośląskich produktów 
kopalnianych i hutniczych, z drugiej strony jako linia, 
która umożliwia wprowadzenie zagranicznej rudy żela­
znej drogą najdogodniejszą.

Wreszcie nie należy zapominać, że stworzenie tej 
linji da nam najlepszy i najsilniejszy argument w walce 
z uroszczeniami w. m. Gdańska. Skierowywać przepływ 
towarów od morza do kraju i odwrotnie na Iinję polską 
marny możność pozbawienia w. m. Gdańska olbrzymich 
dochodów z cel polskich. Z tego tytułu opłaciła Polska 
Gdańskowi za rok 1924 okrągło 30 miljonów zł

Sądzimy, żc poza bezskuteczną często walka dyplo­
matyczną podcięcie gospodarczych źródeł Gdańska bę­
dzie naszą najskuteczniejszą bronią.

Z  h a rc e rs tw a .
NAUCZYCIELSKI KURS HARCERSKI

odbędzie się na Pomorzu w  daliach od 2 — 22 sierpnia S t, 
Koszta wynoszą wraz z utrzymaniem 30 złotych. Zgłoszeni* 
należy nadesłać do 20 czerwca do Komendy Chorągwi Po­
znańskiej (Poznań, uł. Towarowa 23, p. 45, Kuratorium Okręg* 
Szkolnego). Informacje tamże, w  Warszawie: Al. Ulazdcmr- 
ska 37 m. 12, tek 266-85 od g. 14 do 15-e| w  innych miastach? 
u Komendantów Chorągwi- ■*

ATAKI NA HARCERSTWO.
W  iednem z pism warszawskich ukazał się artykuł, ata­

kujący w  gruntowny sposób harcerstwo, mówiący, że harcer­
stwo jest instytucją wynaradawiającą młodzież, że wprowa­
dziło ono rytuał indyjski, że kieruje nim masoneria, iedaem 
słowem cały szereg zarzutów, świadczących o tem. że autor 
nie tyle zna, ile bardzo nie lubi harcerstwa. Bo naprawdę, 
tylko człowiek nie znający zasad harcerstwa może mówię-,© 
masonerii w Związku Harcerstwa Polskiego, w  tej organizacji, 
do której wstępując każdy harcerz i każda harcerka ślubuje 
„wieczna służbę Bogu i Ojczyźnie" i posłuszeństwo prawu 
harcerskiemu. Tylko człowiek zupełnie nie interesujący się 
życiem narodu może twierdzić o wynaradawiającym wpływie 
harcerstwa, tego harcerstwa, które w obronie L wowć ma 
przecudną swa kartę, które w  czasie inwazji bolszewick-ej 
dało 10 000 młodzieży do służby pomocniczej.

Wprost, czytając ten artykuł, ma się wrażenie, iakgdyby 
go pisała osoba i wydrukowała redakcja, nic wspólnego mc 
mająca z podniesieniom stanu moralnego młodzieży i roz­
wojem naszego życia narodowego.

ZAKOŃCZENIE LOTERJ1.
Wobec zbliżającego się dnia ciągnienia loterji harcerskiej 

(25 czerwca) we wszystkich środowiskach podwojono usiło­
wania celem rozsprzedania pozostałych losów. Czasu istotnie 
zostało już nic -wiele. Niechaj więc spieszą wszyscy, którzy 
jeszcze nic uczestniczą w loterji, by nie minęła leli sposobność 
wygrania samochodu, czy pianina, czy innej pięknej rzeczy 
za 5 złotych zaledwie.

„HARCERZ".
Dwutygodnik młodzieży harcerskiej „Harcerz" przynosił 

w swjwi 9-yn numerze prześliczny artykuł Stefana Żerom­
skiego. Ten artykuł nadal barwę całej części redakcyjne! 
numeru. Omawia on sprawę Prus Wschodnich, które wydane 
na łup potęgi niemieckiej, coraz bardziej ulegają wynarodo­
wieniu. Artykuł p. Subiertowei przedstawia dzieje tego kraju 
R Żeromskim, daje krótką, milą sylwetkę p Z. Grzjonalowska. 
P. Czajkowska w  „Dziecitihej godzinie" podsuwa harcerstwu, 
obozującemu piękną myśl, nawiązywania bliższego kontaktu 
z dziećmi wiejskiemi i zostawiania w ich umj^łacli trwałego 
śladu pracy harcerskiej. Kilka znakomicie dobranych ilustra­
cjo. wiadomości z życia harcerstwa i beletrystyka uzupełniają 
całości numeru. Na specjalne wyróżnienie zasługuje wiersz 
p. t :  „Nie rzneim ziemi".

TRAGICZNY W YPADEK 
W  LABORATORIUM UNIW. WARSZAWSKIEGO

Oncgdaj w godzinach popołudniowych asystentka Citunjf 
na uniwersytecie warszawskim p. Mar ja Zborowska uległa 
wypadkowi. Mianowicie w  czasie przeprowadzania w labo­
ratorium prób doświadczalnych z alkoholem, zbliżyła ona 
palący się knot do naczynia, zawierającego spirytus, wsku­
tek czego spowodowała wybuch. Płomienie w  jednej drwili 
ogarnęły cała Jej odzież, parząc rece i całe ciało. Mimo na­
tychmiastowego ratunku kolegów, znajdujących się w sali 
którzy n* niej ogień stłumili, p. Zborowska doznała bardzo 
silnego poparzenia. W ezwary lekarz Pogotowia ratunko­
wego po udzieleniu nieszczęśliwej doraźnej pomocy przewiózł 
ją w  stanie ciężkim do szpitala Dzieciątka Jezus.

Potrzeba etyki w wychowaniu
Z dyskusji nad wypadkami w Wilnie.

Aprobata, jakiej wyróżnieniu Żeromskiego odznacze­
niem, udzielił p. minister oświaty Grabski na Sejm Kom. 
Oświatowej, oraz zgoda lewicy na wychowawczy pro­
gram p. Grabskiego, usprawiedliwia chyba dostatecznie 
zapytanie posła Mcndrysa, dlaczego p. minister w swo­
ich przemówieniach kreśli tylko program intelektualnego 
podniesienia młodzieży, a milczy 0 ctyce i rcligji w w y­
chowaniu, gdy tymczasem zbrodnia w \\ilnie świadczy 
właśnie o braku zasad etycznych, na co również zwró­
cili uwagę w  odezwach i Zwia/ek Rodziców i Nauczy­
cielstwo w Wilnie.

Odpowiedź p. ministra nie może nas zadowolić. O- 
świadczył on mianowicie, iż sam jesl wierzącym i nawet 
pisał o pogłębieniu uczuć religijnych, a przeto nikt go 
o niechęć do religijnego wychowania posądzać nie może.

Otóż nic posądzamy — ale żądamy jasnych dekla­
racji. bo p. Grabski w w ielu wypadkach zmitnia! nawet 
głoszone drukiem poglądy, bó pamiętamy z dyskusji nad 
konkordatem w  Sejmie jego słowa, iż kościołowi wolno 
jest w Polsce „wtrącać się" tylko do nauczania rcligji. 
ho nic wolno nam zapominać, że na program wychowaw­
czy p. Grabskiego podpisywał się obiema rękami tenże 
sam poseł z Wyzwolenia, który krzyczał w  Sejmie, iż 
wychowanie chrzcścijańsko-narodowe jest wychowaniem 
partyjncin. Dlatego wskazywanie na siebie nie jest dla 
nas uspokojeniem i nie może być argumentem ministra, 
który winien jasno i wyraźnie sformułować, jakie miejsce 
w  programie wychowania wyznacza religji i etyce katoli- 
żctej. Oczywiście, żc wywoła to w komisji Sejmowej 
walkę, bo wiemy- żc dla lewicy jest to wyzwanie do 
wojny, a p. Grabski wszelkich nieporozumień t  lewicą 
unika aż nadto starannie, niemniej jednak w tej dziedzi­
nie nie wolno iść kompromisami; im wcześrej zaś zrozu­
mie to p minister, tem lepiej dla sprawy 1 dla niego.

Błędny jest również stosunek p. ministra do demo­
ralizowania młodzieży przez kina, teatry, pornograficz­
ne p-srna itd., na co zwrócił trwag< podpisany, domaga­
jąc się, aby Ministerstwo stanęło db- walki z tem na cze­
le zdrowo myślącego społeczeństwa.

Na powyższe oświadczył p. minister, że ze złem nie

będzie walczył zakazami i nie będzie zmieniał inspekto­
rów i nauczycieli w policjantów, śledzących u wejścia 
do kin. Właściwie dyskusja urywa sie, jeżeli minister 
może nazwać policjantem nauczyciela, któryby w kinie 
zwrócił uwagę na to, czy jest tam młodzież szkolna lub 
nie. Według nas jest to obowiązek nauczyciela i spo­
łeczeństwa, i do wypełniania tego obowiązku winien ich 
wezwać minister, a nie utożsamiać szpiclostwa z opieką 
pozaszkolną nad młłodzieżą przez wychowawców

P. minister chce walczyć z zepsuciem środkami po­
zytywnymi tylko, jak pracą fizyczną, dobrą sztuką w y­
chowaniem itd- Owszem, zgoda zupełna, ale zanim wy­
da to owoce, trzeba toż strzec przed złem, które ciśnie 
się drzwiami i oknami, trzeba nałożyć wędzidła przed­
stawieniom, pornografii i prostytucji, nocnym harcom 
młodzieży po parkach, ustroniach i ulicach, uyrdać nie 
zakaz, ale nakaz, iż młodzież musi być o pewnej'godzi­
nie w  domu, uczęszczać na przedstawienia zalecone 
przez szkołę... i należy dopilnować, czy się młodzież 
do tych pozytywnych przepisów stosuje, a to chyba nie 
będzie dla wychowania szkodliwe ani dla'wychowaw­
ców ubliżające.

Będzie to również pozytywna robota... i bez niej 
tamta, przez p. ministra projektowana, nie wyda plonu, 
bo w społeczeństwie, gdzie rozpasanie i rozpusta cha­
dzać będą sobie swobodnie i szerzyć się słowem, pi­
smem. czynem, malowidłem, tańcem, strojem itd. itd.. nie 
wyrośnie zdrowa szkoła ani nauczyciel, atu uczeń.

Nieuprawiona rola chwasty tylko rodzić musi, chwa­
sty zaś tępić trzeba nictylko jtosiewem dobrego ziarna, 
ale siłą również, niszczeniem zła od korzenia.

Zrozumiało to już społeczeństwo, które przez usta 
Związku Rodziców w odezwie powiada, „że jednym z 
imperatywów społecznych doby obecnej jest utworze­
nie jednego wspólnego frontu, celem etycznego podnie­
sienia społeczeństwa".

Oby tylko zechciał to zrozumieć i p. minister Grab­
ski, który winien być frontu owego wodzem, nie zaś in­
dywidualnym teoretykiem.

Dr. T. Meadrys, poseł na Sejm

Sprawa wjboro dyrektora uniwersyt. katolickiego.
Lublin 11. 8. A W. Dnia 16 h. m. przybędą z 

Warszawy do Lublina jego eminencja ks. kardynał Dal- 
bor i kardynał Rakowski, a w dniu 15 b. m. przybę- 
dńe ze Lwowo arcybiskup Twardowski. Przyjazd ma

na oelu wybór osoby dyrektora uniwersytetu katolickiego. 
Na dworcu goście powitani zostaną przez przedstawi­
cieli władzy rządowej, samorządowej, wojskowości oraz 
przez liozne delegacje organizaoyj społecznych

Rabat bandlowy od wyrobów tytoniowych.
Warszawa- 12. 6 (Tel. w I.). W  ..Dzienniku Ustaw" 

ogłoszone zostało rozporządzenie ministra skarbu w 
sprawie rabatu handlowego od wszystkich wyrobów 
tytoniowych. Rabat ten jest następujący:

13.5 proc. ceny detalicznej sprzedaży dla Hurtowni­
ków sprzedających w miejsen zamieszkania.

14 proc. dla hurtowników sprzedających nie na miej­
scu zamieszkania.

10 proc. ceny detalicznej" sprzedaży dla detalistów.
6 proc. dla domowej sprzedaży wyrobów tytonio­

wych.
Dyrekcja monopolu tytoniowego jest upoważniona 

do zniżenia rabatu w poszczególnych wypadkach.

Naprawa krzywdy robotnika.
Odszkodowania za nieszczęśliwe wypadki.
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Sprawy społeczno-gospodarcze.
’  *•. o. *-

Pan Premjer o syluaoji.
CZY ZŁOTEMU GROZI NIEBEZPIECZEŃSTWO?

(W ywiad Gazety Warszawskiej).

W  ostatnich czasach opinia publiczna jest zaniepoko­
jona trwającą biernością bilansu handlowego i płatnicze­
go i związanym z tem oJpływem walut z Banku Pol­
skiego.

Jakie jest zdanie pa.ia Premiera 00 do znaczenia te­
go faktu i jegc w piywu ia dzieło sanacji skarbu?

—  Problem bilansu płatniczego wybija się dziś na 
nfarwszy plan w  dziedzinie polityki finansowej rządu. 
Jeśli chodzi o znaczenie tego faktu, to należy odrazu 
Stwierdzić, że położenie wytworzone przez bierność bi­
lansu mogłoby się odbić bardzo niekorzystnie na krajo- 
wem gospodarstwie, gdyby nie to. że mamy nadzieję i 
niemal pewność opanowania niebawem sytuacji na ca­
łej linii.

— Powiedział Pan Premjer, iż trwająca bierność bi­
lansu płatniczego może sprowadzić trudności dla życia 
gospodarczego. Czyżby nie stanowiła ona niebezpie­
czeństwa przedewszystkiem dia waluty?

— Tak mogłoby się zdawać na pierwszy rzut oka; 
wszelako rzecz ma się zupełnie inaczej, stabilizacja zło­
tego, jak wogóle każdej waluty, opartej na znacznym 
pokryciu metalicznem, lub walutowem i nie zawierającej 
pierwiastku inflacyjnego jest możliwa do osiągnięcia we 
wszelkich okolicznościach bez wzglądu na warunki. W  
momencie odpływu walut następuje mianowicie automa­
tyczne kurczenie się obiegu pieniędzy, które noże być 
ponadto wzmocnione restry kcjanr kredy towemi ze stro­
ny instytucji emisyjnej, co znów iftrzymuje procento- 
wość pokrycia metaliczno-walutowego na wysokim po­
ziomie i pozwala dojść do tego momentu, kiedy rynek 
nie jest już wogóle zdolny nabywać więcej walut w in­
stytucji emisyjnej. Oczywiście tego rodzaju restruk 
cyjna poliryka stosowana w silnym stopniu oddziaływać 
musi ujemnie na życie gospodarcze i dlatego właśnie 
podkreślałem, że trwająca stałe bierność bilansu płatni­
czego na nim szczególnie, a nie bezpośrednio -walu­
cie mogłaby się w przyszłości odbić. Kwestia kursu (i 
stabilizacja złotego nie powinna tu wogóle wchodzić w 
dyskusję.

— Jakie więc środki przedsięwziął rząd względnie za­
mierza przedsięwziąć dla Wa-ki z odp ływ  m walut z 
Banku Polskiego?

— Ad y na to pytanie odpowiedzieć musimy się za­
stanowić nad przyczynami bierności naszego bilansu 
płatniczego, który w najgorszym pod tym względem mie 
siącu marcu wyniósł nieco ponad 50 milionów U r  tych. 
Na bierność tę składa się głównie ujemne saldo bilansu 
handlowego, powiększone o eksport pieniędzy przy w y­
jazdach zagranicznych, a zmniejszone o aktywr.e po­
zycję bilansu płatniczego, które stanowią przedewszy- 
sikum przekazy em grantów i dopływ kapitałów zagra­
nicznych. Bilans nasz byłby zupełnie zrównoważony, 
gdyby w  bilansie handlowym odpadła nadwyżka impor­
tu zboża, mąki i innych produktów spożywczych, w y­
wołana nieurodzajem (około 25 do 30 miljonów miesię­
cznie), oraz import artykułów zbędnych lub mogących 
być w  kraju produkowanymi w dostatecznej ilości Otóż, 
jak wiadlomo co do tego ostatniego punktu kwestja jest 
już dziś rozwiązana przeź rozporządzenie o częściowej 
rewizji taryfy celnej, które import zbędnych towarów 
ogromnie utrudni i zmniejszy. Import zboza i mąki od­
padnie natychmiast po realizacji tegorocznych zbiorów. 
W  ten sposób biians handlowy byłby zupełnie zrówno­
ważony- Jeśli do tego dodamy fakt zmniejszenia się w y­
jazdów za granicę, spowodowany ograniczeniami pasz­
portowemu prawdopodobny wzrost eksportu, dzięki po­
czynionym przez rząd ulgom podatkowym i tan fowym, 
oraz stosowanie w szerokiej mierze kredytu eksporto­
wego przez Bank Polski, a «neszcie —  co najważniejsze 
— powrót w jesieni do eksportu zboża, które obecnie 
zupełnie nie istnieje, to należy się liczyć w  niedługim 
czasie już nietyHco ze zrównoważeniem, lecz wprost z 
aktywnością naszego bilansu handlowego i płatniczego.

— Czy zatem należy się spodziewać poprawy bilansu 
płatniczego już w  najbliższej przyszłości

— Jakkolwiek zarządzenia Rządu w tej dziedzinie 
zostały wydane stosunkowo niedawno i najważniejsze z 
ntch nie mogły jeszcze wywrzeć swyJi skutków, to je 
dnak widoczne jest już ogromne odpreżenie się sytuacji 
^empo odpływu walut z Banku Polskiego w miesiącu 
maju uległo już znacznemu zahamowaniu. Na miesiąc 
lipiec sa już zupełnie pomyślne horoskopy.

— W ięc Pan Premjer sądzi, że jesteśmy już w prze­
dedniu zupełnej zmiany w kształtowaniu się bilansu pła 
tnicąego?

— Jestem tego zupełnie pewny.
— Czy nie stanie temu na przeszkodzie ew.-irtualne 

zahamowanie wywozu wag1 a górnośląskiego do Nie­
miec?

— Nie mówiąc już o tem, iż jest możliwość eksportu 
tego węgla na inne rynki oraz skierowania go do pro­
dukcji krajowej, która dzięki temu będzie mogła wzmóc 
tę wytwórczość, a tem samem ł eksport nie należy za 
pominąć o tem, że dzisiejsza wartość miesięcznego w y ­
wozu węgln. do Niemiec nie rrzekracza 7 miljonów zło­
tych, co w  stosunku do ogólnego eksportu polskiego 
(I20mrljonow złotych miesięcznie) jest cyfrą rzeczy- 
n i l e Przy tem decyzją taką Niemcy zmuszą 
Polskę do odpowiedniego zmniejszenia importu niemie 
ckiego.

■ -----------

Przyjazd Parlamentarzystów 
angielskich do Grudziądza.

Jak już donosiliśmy, w sobotę dnia 13 czerwca 1925 
o godzinie 8.30 wieczorem przybędzie do Grudziądza 
Wycieczka Parlamentarzystów Angielskich, która zaba­
wi u nas na Pomorzu przez trzy dni.

Z inicjatywy Izby Przemysłowo-Handlowej w Gru­
dziądzu wyłonił się specjalny komitet przyjęcia Gości 
Angielskich. Wspomniany Komitet odbył poprzednio 
szereg posiedzeń, na któiych ustalił następujący pro­
gram pobytu Parlamentarzystów Angielskich na pomc- 
rzu :

Dnia 13 bm. o godz. 8,30 wieczorem przyjazd W y ­
cieczki samochodami do hotelu „Królewski Dwór“ a o 
godz. 9-ej wieczorem przyjęcie Parlamentarzystów na 
terenie Wystawy.

Dnia 14 bm. o godz. 10,30 wyjazd samochodami w 
celu zwiedzenia okolicy Grudziądza i tut. żakładów prze 
mysfowych. O godz- 2,30 odjazd Wycieczki do Kartuz 
przez Starogard. W  międzyczasie Wycieczka ma zamiar 
zwiedzić Elektrownię w Gródku. W  Starogardzie Parla- 
mtmarzyści zatrzymają się około godziny i zwiedzą Za­
kłady Przem. E-y Winkelhauscn. W  Tczewie zwiedzenie 
kai wiślanego i wieczorem w  Kartuzach Starostwo Kraj. 
podejmować będzie gości angielskich obiadem. W  Kar­
tuzach nocleg i rano dnia następnego 15 bm. wyjazd do 
Gościccina i Gdyni. W  Gdyni Wycieczkę przywita Ko­
misarz Generalny Rzp. Polskiej w Gdańsku p. minister 
Strassburger.

Z Izby Przemysłowo-Handlowej 
firodziądzko-Starcgardzftiej.

Wystawa Rolniczo-Handlowo-Prz«roysłowa w Ki­
szeniowie (Rumunia). Pod protektoratem rumuńskiego 
następcy tronu odbędzie się w  Kiszeniowie w terminie 
od 15 sierpnia do 1 października br. wyżej nazwana w y­
stawa. Przedsiębiorstwom pragnącym wziąć udział w 
tej wystawie przysługują następujące ulgi i przywileje-: 
zniżka taryf kolejowych towarowych na eksponaty na 
kolejach żelaznych rumuńskich o 65 proc., czyli do 35 
proc. stawki normalnej; zwolnienie od cla eksponatów 
niesprzedanych a nawet i tych, które zostaną sprzeda­
ne na wystawie; zniżka taryf osobowych dla ekspona­
tów oraz dla zwiedzających wystawę o 75 p t o c . czyli 
14  stawki normalnej. Przewidzianem jest, że eksponaty 
zostaną wszystkie zakupione. Na wypadek zaś, gdyby 
nie zostały sprzedane, będą mogły być złożone gratis 
w lokalu przy polskim Konsulacie. Całodzienne utrzy­
manie w Kiszeniowie od jednej osoby kosztuje około 
400 leji, t. j- 10 zł. W  sprawie opłat za miejsca informa­
cji udziela tut. Izba. Byłoby bardzo pożądanem, aby 
sfery gospodarcze Pomorza zgłosiły jaknajliczniejszy u- 
dział w Wystawie, celem nawiązania ściślejszych sto­
sunków handlowych między obydwoma państwami.

Z rncłm nrz^dmezego.
— SPRAW A STABILIZACJI UPOSAŻEŃ URZĘD­

NICZYCH. Dnia 12 bm. o godz. 4 po poł. p. Prernjer 
przyjmie delegację zarządu Głównego Stowarzyszenia 
Urzędników państwowych na dłuższej konferencji. Mają 
być omawiane między innemi sprawy stabilizacji i pro­
jektu nowelizacji ustawy emerytalnej. W  tych spra­
wach delegacja urzędników wysunie postulaty, opierając 
się na uchwałach zjazdu delegatów stowarzyszenia- W  
sprawie uposażeniowej poruszona zostanie kwestja pra­
wa pobierania zaliczek na pobory przez urzędników pro­
wizorycznych i kontraktowych. Prócz tego omówione 
zosraną sprawy: inieszkaniowo-budowlana, w której
chodzi głównie o zmniejszenie rozpięcia między kate­
goriami urzędników w dodatku mieszkaniowym i roz­
ciągniecie tego dodatku na pracowników kontraktowych, 
oraz sprawa zwiększenia kredytów na pomoc lekarsRa 
dla urzędników.

Kronika gospodarcza.
-  „MUSIMY ORGANIZOWAĆ EKSPORT“ . Oto

hasło, rzucone przez czynniki rządowe oraz najwybit­
niejszych przedstawicieli naszych sfer gospodarczych, 
lako naczelne zadanie polskiej pohtyki gospodarczej.

Zdobycie rynków zbytu oraz utrzymanie się na 
tych rynkach wymaga poza reorganizacją produkcji 
oraz wyrobioną techniką eksportową nie w mniejszej 
mierze odpowiedniej propagandy i akwizycji eksporto­
wej. Jednym z najpoważniejszych środków tej propa­
gandy sa wydawnictwa, redagowane w języku kraju, z 
którego rynkiem pragnie sie nawiązać stosunki.

Taką akcję propagandową podjął miesięcznik „Pol- 
e\port“ , informując zagranicę w  różnych jeżykach o w y­
twórczości ooiskicgo przemysłu, o zdolnościach ekspor­
towych Polski oraz o wysokiej jakości polskich wyro­
bów Zupełnie bezpłatnie otrzymują „Polexport“ , Izby 
Handlowe i Przemysłowe, zrzeszenia gospodarcze oraz 
znaczniejsze przedsiębiorstwa wszystkich kraiów i pol- 
skie placówki dyplomatyczne i konsularne zagranicą.

Zapomocą fachowo ujętej reklamy pTagnie „Pol- 
export“  zdobyć, utrzymać i rozszerzyć rynki zbytu dla 
polskich produktów-

Najwyższy już czas ocknąć się z dotychczasowej 
bezczynności. Porzućmy zasadę „jeżeli zagraniczny ku­
piec ciice czegoś odemnie, to niech domnie przyjdzie". 
Wyjdźmy poza rynki lokalne i pokażmy zagranicy co

posiadamy. Dotychczasowej nieufności handlu zagra­
nicznego, wypływającej z braku wiadomości o Polsce, 
przeciwstawmy dokładne cyfry i konkretne oferty. Niech 
obce kapitały poznają, że Polska przedstawia szerokie 
pole do pewnych i korzystnych lokat.

W porozumieniu z  Izbą Hana.ową w Katowicach 
wyszedł pierwszy zeszyt „Po)exr>crt“ nakładem Spółki 
Bona & Co w Mikołowie na Śląsku, do której zaintere­
sowane sfery zechcą się zwracać. (snp).

—  Z PAŃSTWOWEJ RADY SPIRYTUSOWEJ. W  sali 
Ministerstwa Skarbu odbyły się w  tych dniach obrady pań­
stwowej rady spirytusowej, które zagaił prezes rady mini­
strów p. Władysław Grabski podkreślając ważność między 
interesami państwa a interesami sier gospodarczych wezwał 
członków rady spirytusowej do współdziałania z czynnikami 
rządów emi.

Rada spirytusowa przyjęła między innemi projekt orzepis-
sów o urządzeniu i kontroli gorzelń, wyrażając życzenie, aby 
ze względu na ciężkie położenie gospodarcze właścicieli go­
rzelń władze nie nakładały na nich obowiązku zaprowadzenia 
w gorzelniach zmian, wymagających znaczniejszych wydatków. 
Przyjęto również tymczasowe przepisy o skażaniu spirytusu, 
wyrażając opinję, że ostateczne przepisy meią być wydane po 
ustaleniu składników środka skażającego nnaz komisje norma­
lizacyjną.

W  sprawach bieżących rada spirytusowa wypowiedziała 
się przeciwko powstawariu gorzelni owocowych, jako nieda- 
jących gwarancji ścisłej kontroli, przedyskutowano sprawę po­
pierania rozpowszechniania spirytusu dla celów techniczno- 
przemysłowych i oświadczono się za opłacaniem przez dy­
rekcje państwowego monopolu spirytusowego transportu próż­
nych beczek karbowych.

—  POSTULATY PRZEMYŚLU MŁYNARSKIEGO. Dnia 9 
bm. pan minister przemysłu i handlu przyjął delegatów prze­
mysłu młynarskiego z całej Polski. Delegacja ta przedstawiła 
panu ministrowi postulaty przemysłu młynarskiego Żądania 
młynarzy sprowadzają się do reaktywowania ce? przywozo 
wych na mąkę zagraniczną oraz uregulowania sprawy w y 
wozu przetworów mącznych (głównym artykułem wywozo­
wym są otręby, które na rynku krajowym zbytu nie znajdują 
a natomiast stanowią główny przedmiot zainteresowania eks. 
porterów). Postulaty przemysłu młynarskiego rozpatrzone bó 
da ua najbliższym posiedzeniu Komitetu Ekonomicznego Rads 
Ministrów.

— ROKOWANIA HANDLOWE POLSKO-NIEMIECKIE
Jak się dowiadujemy, w rokowaniach polsko-niemieckich c 
traktat handlowy kwestja utrzymania kontyngentu eksporto­
wego polskiego węgla śląskiego do Niemiec, będzie stanowić 
czołowe zagadnienie. Rzad polski zdecydowanie stoi na stano­
wisku, że Niemcy zgodnie z postanowieniem konwencji ge­
newskiej z roku 1921 powinny odbierać całkowity dotychcza­
sowy kontyngent wynoszący pół miliona tonn węgla miesięcz­
nic. Podobno Nicincy również rozumieją konieczność dojścia 
do porozumienia z Polską w tej pierwszorzędnej wag. sprawie

— STOSUNKI HANDLOWE SOWIECKO-LÓDZKIE 
Jak się dowiadujemy, w najbliższych dniach przybywa 
do powiększenia obliga rządu w stosunku do żyra prze- 
która ma za zadanie zbadanie i zatwierdzenie zakupo- 
wanej przez Misję handlową Z. S S. R partji manufak­
tury łódzkiej. Sowiety stawiają następujące warunki 
płatności: 25 proc, gotówką; 75 proc. wekslami z termi­
nem przeciętnym 7% miesięcznym. Zaznaczyć należy, 
że fabrykanci łódzcy mają zabezpieczone dyskonto 
weksli Sowieckiej Misji Handlowej w Banku Polskim na 
5,5 proc. w stosunku rocznym. Tym razem chodzi o 
wielkie zakupy towarów bawełnianych, przyczein weł­
niane stanowić mają około 10 proc. ogólnej ilości. W  
tym celu dnia 9 brr:- przybyć miała do Warszawy dele­
gacja przemysłowców łódzkich, która jak słychać dąży 
do powiększenia ob.igi rządu w stosunku do żyra prze­
mysłowców na dyskor towanych w Banku Polskim 
wekslach sowieckich.

— STATKI ŻAC-LOWO-MOTOROWE I ICH PRZY­
SZŁOŚĆ. Wobec aktualnego obecnie pytania, z jakich 
statków ina się składać tonaż naszej marynarki handlo­
wej, wartoby skonstatować jaki rodzaj statków cieszy 
się obecnie największą popularnością. Naogół daje sie 
zauważyć pewien prąd prźiociwko parowcom w zastoso­
waniu do transportu towarowego, jako nieekonomiczne­
mu środkowi komunikacji, natomiast statki żaglowo-mo- 
torowe cieszą się jaknajwiększym powodzeniem. Niem­
cy, Anglja, Francja, Holandia przeprowadzają w tym kie­
runku zmiany w  swoich marynarkach handlowych, naj­
większy krok w tym kierunku uczyniły Stany Zjedno­
czone, które na przebudowę starych statków parowych 
na motorowe oraz budowę nowych motorowych prze­
znaczyły 25 milj. doi. Na Bałtyku, jak wykazuje do­
tychczasowe doświadczenie statki motorowe miałyby 
tylko bardzo minimalna przewagę nad parowcami. Na 
leży zaznaczyć, że statki motorowe wynalezione w  rb 
przez ir.ż. Flechnera stanowią trzeci obieg wyboru by­
najmniej nie do pogardzenia, jeśli weźmiemy ped uwa­
gę bardzo korzystne rezultaty, jakie dały dotychczas 
doświadczenia nad tym nowym wynalazkiem

— RUCH W PORCIE GDAŃSKIM Ruch w  por de gdań­
skim w  rnaju br. w  porównaniu ż ma.em raku zeszłego p ized 
stawia się znacznie słabiej. »Do portu weszło 298 statków « 
łącznej pojemności 127.200 tonn reiest: owych. Wypłynęło * 
portu 315 statków, o pojemności 138.395 tonn. Te same liczby 
w  r. ub. wynosiły 364 i 175.866 wżgl. 196,818 dodać należy Iź 
w  roku ub. okręty wypływające z Gdańska miały ładunek 
prawie pełny, w  obecnym sezonie przeciętne załadowanie nh 
przekracza 10 proc. Tendencja na przyszłe miesiące idzie vi 
kierunku pogorszenia się sytuacji.

Z GIEŁDY WĘGLOWEJ.
Warszawa, 11. 6. Na giełdzie węglowej przy ul. Towarowe 

nr. 1 obroty były bardzo słabe. Za węgiel łatwo palny kostka 
nr. 1 i nr. 2 płacono od 25.82 do 25.84 zł za truflę, za węgiel
gruby od Ido 2 zł na tonnic mniej.'Węgiel labryczny twardy 
od 23.18 -  2,_.79 zł za tonnę, wszystko loco wagon stacja wy-
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Procesja Bożego Ciała.
Na tegoroczne święto Bożego Ciała przypadł dzień jasey 

1 słoneczny To też od rana już poczęli się ludzie przygotowy­
wać do wzięcia ndzialu w  uroczystej mszy św. a później w  
■procesji. Liczne bractwa z obrazami i chorągwiami, stowarzy­
szenia i korporacje gromadziły się z wolna w  kościele.

0  godz. pół do dziesiątej, kiedy już kościół wypełnił We 
>o brzegi pobożnemT—  rozpoczęła się uroczysta msza św. ce­
lebrowana przez księdza Brejskiego w  asyście ks. Mańkow­
skiego i Dahlmana.

Chór kościelny wykonywał pieśni i fragmenty m szy.z 
Widkiem odczndem 1 umiejętnością.

Przed wielkim ołtarzem zgromadzili się przedstawiciele 
władz i korporaajl z prez. Włodkiem i starostą Ossowskim na 
czele. Po mszy św. ruszyła z kościoła procesja przez cmentarz 
iościelny na Rynek. Procesje prowadził ks. Brejski w  Oto­
czeniu całego miejscowego kleru.

Za baldachimem szli przedstawiciele władz miejskich* n- 
fzędów, karporncyj i prasy. Porządek utrzym. bractwo strze­
leckie, żywym łańcuchem otaczając baldachim i księdza, nft*ą- 
Cego przenajświętszy Sakrament, oraz oddzielając delegacje od 
publiczności, nieprzeliczone tłumy posuwały się w pro­
cesji. Przed baldachimem szły zakonnice ze świecami płoną­
cemu dziewczęta z liliami 1 żywem kwieciem, który rzucano 
eod stopy celebrującego księdza — z kadzielnic ministrsthtów 
unosiły się kłęby wonnych dymów.

Ołtarze, były ustawione pierwszy przed kościółkiem szkol­
nym na ul. Pańskiej, drugi na Placug 25 Stycznia, trzeci, naj­
ładniejszy kolo poczty, w końcu czwarty koło firmy Korze­
niewskiego.

Od ołtarza do ołtarza posuwała się procesja z pobożna 
pieśnią, a przy każdym ołtarzu odczytywano ewangelię, jedne­
go z czterech ewangielistów.

Oprócz tych czterech ołtarzy, na wszystkich niemal do­
mach ulic, któremi posuwała się procesja wisiały małe ołta­
rzyki, najczęściej ubrane zielenią i otoczone świecami. Bardzo 
ładne były ołtarze w  jednym ze sklepów na ulicy Mickiewicza 
1 w  Drukarni Pomorskiej — odznaczały de one pomysłowością 
i prostota.

ŚWIĘTO BOŻEGO CIAŁA W  PRZYSŁOWIACH.
Do uroczystości Bożego Ciała — aczkolwiek nie sięga 

Sna w daleką starożytność i to święta należy, —  jak wiele 
nnych — do obfitujących w  przysłowia, mówiono zatem o tym 
dni:

Jaki dzień }est w  Boże Ciało, 
takich dni potem niemało.

Żyto sle rozkrzewialo, więc mówiono:
Na Boże Ciało 
Żyto krzało:

dbo:
Na Boże Ciało 
Sled proso śmiało;

lub też:
O Bożem Ciele,
Siej tatarkę śmiele.

Na ostatek przestrzegano:
W  Boże Ciało, 
z Boską chwałą, 
słowo nam się chlebem stała 
W iec w  oktawę, 
puść otawę
nic tnij zboża ni kapusty, 
bo znajdziesz rdzeń pusty.

Za dawnych czasów byt dobry i świątobliwy zwyczaj, że 
gospodarze zapraszali kapłana w tym dnin, aby z Najświęt­
szym Sakramentem wokoło obchodził zboże, gdzie w czterech 
miejscach były zakopane świętości, t. j. na wschód, zachód, 
południe i pół.ioc. Ceremonia ta miała chronić plony od gra­
dów i innych przygód.

Wiadomości bieżące.
K A L E N D A R Z : Sobota 13-go czerwca Anton ego 

Wschód słońca 3 39 zachód 8 21 
Wschód, księżyca 12 36 zachód 11 27

—•* Biblioteka I Czytelnia T. C. L  w Grndti«d» jest <► 
łwartt:

W Muzeum (ul. Lipowa nr 28 I ptr.) codziennie — * wy 
jątkiem niedziel I świąt — od godz. 5—7. Dla dzieci w środy 
i soboty od godz. 4—5.

— Muzeom (ol Lipowa nr 28') Jest otwarte w środy i 
soboty od godz 12—2 w niedziele i święta od godz 11—3.

Na Cbełmttsklem przedmieściu w kancelarii parafialnej 
(ol Bvdeosks nr 10) w poniedziałki 1 czwartki od 4— 5.

W Małym Tarpnle w niedziele I święta po nabożeństw^ 
*

D Y Ż U R Y  N O C N E  A P T E K ,
Apteka „Łabędź" od 13 do 19 czarwca br. ’

*
REWIZJA PROCESU TORUŃSKIEGO.

Proces o obrazę władz szkolnych- który swego czasu 
poruszył do głębi opinję całego Pomorza, nie zakończył się 
ostatecznie wyrokiem kwietniowym, uwalniającym oskarżo- 
jych. Dowiadujemy się bowiem, że termin rewizji tego w y­
roku wyznaczony został na czwartek 18 czerwca br. Opinja 
najszerszych kół miejscowego społeczeństwa z ogromnem i 
niesłabnącem, lecz stale wzmagającem się napięciem oczekuje 
dnió rewizji i wyniku tejże.

\ '
— ** Z Teatru Mejskego. Dziś. w  piątek 12 czerwca po 

cenach zniżonych od 50 gr do 2 złotych pełna humoru i werwy 
operetka w 3 aktach Waltera Kolio p. t. „BARON KIMEL".

Premierę komedji Schontana ..PORWANIE SABINEK" 
musiało kierownictwo teatru przełożyć z piątku na sobotę 
13 czerwca, z powodu przyjazdu misii dyplomatycznej angiel 
skiej. dzieku czemu repertuar teatru uległ powyższet zmianie.

W  sobotę premjera komedjo-farsy w 3 aktach „PO R W A­
NIE SABINEK . Wesoła pełna niefrasobliwego humoru I pogody 
farsa Schóntana osnuta na tle przeżyć aktorów prowincjonal­
nych, którzy zjechawszy do małego miasteczka burza spokój

Zbrodniczy zamach w Tornnin.
bijając ją. Odłamki szkła prysły szoferowi w twarz i zasypały 
mu oczy, skutkiem czego tenże straci! władzę nad maszyną. 
Samochód wywrócił się raniąc ciężko Fenslau‘a 1 pasażerkę.
Przejeżdżający obok miejsca zamachu inny samochód odwiózł 
obie ofiary katastrofy do Szpitala Mijskiego. Śledztwo w  toku.

W  dniu 10 bm. około godziny 4-ej rano w  lasku obok Zie-' 
leńca nieznany zbrodniarz dokonał zamachu na przejeżdżająca 
autodoróżkę nr. 36. Mianowicie, gdy samochód prowadzony 
przez szofera Edwarda Majdę i kierownika Wacława Fenslau‘a 
wioząc jedną pasażerkę, mijał w całym pędzie wspomniany 
las, zbrodniarz rzuci! kamieniem w  szybę ochronną auta, roz-

mialy doskonałych przedstawicieli naszego zespołu. W  roli 
profesora cichego, spokojnego pedagoga prowincjonalneto, tro­
chę safanduły, której kiedyś w latach swojej młodości życio­
wej napisał dramat klasyczny, który do dnia dzisiejszego spo­
czął na półkach jego biblioteki, wystąpi pan Stanisław Skalski.

Świetną rolę dyrektora prowincjonalnego teatru grać bę­
dzie pan Rostan. Rola ta już dziś w  Polsce posiada swoje tra­
dycje aktorskie, dość poważne, że grali ią tacy mistrze jak 
Mieczysław Frenkiel, Zelwerowicz i inni. W  innych rolach 
wystąpią pani Ochmańska, Maassówna, Galicka, Borkowski, 
Karski, Kolado i inni. Reżyseruje sztukę pan Rostan.

Świetnie repertuarowo przedstawia się niedziela, na którą 
kierownictwo teatru przeznaczyło dwie operetki, obydwie po 
cenach zniżonych. O godzinie 4 popoł. „BARON KIMEL", w ie­
czorem rekordowa operetka Kalmana „KSIĘŻNICZKA CZAR­
DASZA".

•** Nabożeństwo żałobne za rokitnłańczyków. Dnia 13-go 
czerwca przypada 10-letnla rocznica pamiętnej szarży pod 
Rokitna — gdzie na besarabskich polach krwią zaznaczył 
pułk ułanów legionowych prawa Polski do żyda, okrywając 
nieśmiertelną sławą powstający oręż polski.

Czcząc pamięć poległych bohaterów, koledzy urządzają 
nabożeństwo żałobne w  kościele farnym dnia 13 bm. o godz. 
9-tej, zapraszając na nie rodaków.

—** Wycieczka propagandowa Motocyklistów Bydgoszcz, 
jak to w  niedzielnym numerze zapowiedzieliśmy zawitała ub. 
niedzieli w samo południe do Grudziądza.

Dość Li.znej grupie motocyklistów towarzyszyły dwa sa­
mochody stawione do dyspozycji przez gorących zwolenników 
tej dziedziny sportu pp. Stadiego 1 Lunda. Jednak wobec 
zbyt krótkiego terminu motocykliści grudziądzcy nie zdołali 
zebrać się w  dostatecznej liczbie, a ci, którzy byli obecni, po- 
srtanawlli skorzystać z zaproszenia „K. M. B.“  I urządzają w 
niedzielę dnia 14 bm. wspólną wycieczkę do Bydgoszczy, by 
podziwiać tam wielkie wyścigi samochodów 1 motocykli urzą­
dzone przez Automobilklub Wielkopolski. Wszyscy właściciele 
motocykli tak z Grudziądza jak i z okolicy zbiorą się w  tym 
celu dnia 14 bm. o godz. 8.30 przed poi. przed Hotelem Cen­
tralnym. Wyjazd do Bydgoszczy punktualnie o 9. W  Świedn 
półgodzinny postój i przyjęcie przez delegację Motocyklistów 
tamtejszych. Przed Bydgoszczą przyjęcie przez delegację Klu­
bu Motocyklistów Bydgoszcz.

Wieczorem ważne posiedzenie •.
Nadnrenlć wypada, Iż w dzień wyścigów Bydgoszcz bę­

dzie gościła organlcje samochodowe 1 motocyklowe z catej 
Polski.

—•** Wykład eksperymentalny prof. Arskiego zapowie­
dziany na 16 i 17 czerwca, wzbudza w  mieście olbrzymie za­
interesowanie. Ostatnie dwa wykłady znakomitego metapsy- 
chologa, przyjęte z takiem aplauzem 1 uznaniem, zmusiły prof. 
Arskiego do zatrzymania się w  Grudziądzu na kilka dni, a na­
stąpiło to na usilną prośbę szeregu osób z inteligencji, którzy 
czerpią ożywczą nioc duchową i magnetyczna, jaką rozporzą­
dza prof. Arski. Traf zrządził, że do Grudziądza przybyło fe­
nomenalne zjawisko medjumiczne, 12-letnl Władzio Zwirlicz, 
produkujący się ze swym ojcem w  klnie „Orzeł" odgadywa­
niem myśli.

Prof. Arski zajął się tą niepospolita inteligencją duchowa, 
odkrył w  nim nowe zdolności, które zademonstruje na wykła­
dach we wtorek i środę 16 1 17 czerwca w sali Hotelu War­
szawskiego. Będą to doświadczeria na wskroć naukowe, a u 
nas dotąd niezaobserwowane, dziedziny metafizyki, jasno- 
widztwa, jasnoczucia aury osób na sali i określania tychże, 
zmian uderzeń serca przy pomocy suggestji i dała, cofania 
wstecz (doświadczenia a la Rochos) przenoszenie czuciowośd 
i oddzielanie ciała dynamicznego (astralnego) zjawiska świetl­
ne telekinetyczne itd. Niezwykła ta sposobność usłyszenia z 
ust miarodajnych, naukowego prowadzenia tych fenomenal­
nych objawów duszy ludzkiej wzbudza dobrze zrozumiałe za­
ciekawienie zwłaszcza, że prof. Arski traktuje mctapsycho- 
logję daleko od spirytyzmu, lub gnilarstwu, na gruncie czysto 
naukowem i w duchu na wskroś religijnym. — Oba wieczory 
będą stanowić jedną całość, to też.należy korzystać z tej 
bardzo rzadkiej sposobności, jaka się nam nadarza.

— ** Egzamin wstępny do Państwowego Semlnarjum Na­
uczycielskiego męskiego w Wejherowie na kurs I-szy roz-

— * 5 Niezwykła premia „Lotu Polskiego". Wychodzące w 
Warszawie czasopismo lotnicze „Lot Polski", organ Ligi O- 
brony Powietrznej Państwa, wprowadziło z dniem 1 maja br. 
niezwykle oryginalna premię dla swych stałych prenumerato­
rów w postad bezpłatnych biletów na przelot samolotem ko­
munikacyjnym na Linji Warszawa-Kraków, Gdańsk, Lwów w 
dowolnym kierunku w  obie strony.

Pierwsze losowanie odbyło się w  dniu 26 maja br. w  
lokalu Administracji „Lotu Polskiego" na Zamku w  Warszawie. 
Zostały rozlosowane 3 (trzy) premje. Szczęśliwymi posiada­
czami biletów lotu stali się: p. Zygmunt Czapnik-Warszawa, 
Jerozolimska 24, p. Franciszek Labousz-Warszawa, ul. Grzy­
bowska 36 nt- 70 oraz Dyrekcja II Gimnazjum w  Rzeszowie. 
Następne losowanie odbędzie się w  dniu 25 czerwca.

— **  Małżeństwa oficerów. Min. spraw wewnętrznych ro­
zesłało następujący okólnik:

Ponieważ zdarzył się w ostatnich czasach wypadek, że 
udzielono ślubu oficerowi służby czynnej, który nie posiada? 
na to zezwoflenia właściwej władzy wojskowej, polecam na 
skutek pisma ministerstwa spraw wojskowych z dnia 15 11 
br. L. 3400b/V.E. 24 przypomnieć w swoim zakresie działania 
urzędom stanu cywilnego w  drodze przez właśdwe władze 
administracyjne I-ej instancji, że w myśl art. 25 ustawy z dnia 
23. 3. 1922 r. o podstawowych obowiązkach i prawach ofice­
rów  W . P „ oficerowie służby czynnej, jako też oficerowie iiw 
walidzi pozostający w zakładach, utrzymywanych przez pań­
stwo, obowiązani są otrzymać dla zawarcia związku małżeń­
skiego zezwolenie swej przełożonej władzy wojskowej.

— ** Kto meże być technikiem dentystycznym? Sejmc*va 
Komisja Zdrowia Publicznego uchwaliła, że czynności techni­
ków dentystycznych mogą wykonywać osoby, które posiadają: 
obywatelstwo polskie, wykształcenie ogólne w  zakresie szko­
ły powszechnej i świadectwa z ukończenia kursu specjalnego 
szkoły zawodowej oraz z odbyda praktyki dwuletniej u leka- 
rza-dentysty lub technika dentystycznego względnie 5 lat 
praktyki n lekarza dentysty lub lekarza dentystycznego.

Technik dentystyczny może wykonywać czynności tech- 
niczno-dentystyczne wyłącznie na zlecenie i pod kontrolą le- 
karza-dentysty. Ponadto komisja uchwaliła, że przy wykony­
waniu czynności techniczno-dentystycznych lekarze dentyści 
mogą posługiwać się tylko pomocą techników dentystycznych 
lub praktykantów.

— * + Kronika policyjna. W  dniu dzisiejszym aresztowano 
jedną risobe za pijaństwo i czynienie awantur. Pozatem spokój. 

RU C H  T O W A R Z Y S T W .
— (rt) Strzelanie Oficerów rez.. Podoficerów rez. i Woja­

ków. Komisja Strzelecka podaje do wiadomośri członkom Kola 
ofic. rez., Podofic. rez. i Tow. Powst. i Wojaków w  Grudzią­
dzu, że następne strzelanie odbędzie się w niedzielę drna 14 
bm, o godzinie 8-mej rano na strzelnicy garnizonowej.

Ponieważ zawody strzeleckie o mistrzostwo Grudziądza 
odbędą się już w dniu 5 lipca br. leży w interesie wszystkich, 
którzy cijcą brać udział w zawodach, aby na powyższe strze­
lanie bezwzględnie przybyli.

Wstęp na strzelnicę za okazaniem legitymacji członkow­
skiej, jednej z wymienionych organizacji. (2707

Komisja Strzelecka.
REKLAMA.

❖  KINO „GRZEŁ" od dziś do niedzieli onia 14-go czerwca 
włącznie wyświetla I. dramat obyczajowy w  8-miu aktach z 
życia wielkiego miasta p. t. „Świat i półświatek" (jedwab 1 
łachmany). W  rolach głównych: Reinhold Szyncel, Mary Kid, 
Einor Hansen i Mary Parker.

II Trzy akt. porywającego śmiechu i humoru. Razem 11 
wielkich akt. Ponadto na scenie wystąpi tylko 3 dni, fenomen 
XX wieku, cudowne dziecko. 12-letni Władzio, który wyjawię 
najtajniejsze myśli widzów, odgaduje imiona, przepowiada 
przyszłość itd.

W  niedzielę o godz. 2-giej popołudniu wielkie przedstawie­
nie dla dzieci młodzieży z Eddie Polo. Początek o godzinie 
7 i 8.30 w nitrtlzelę o godz. 4.30.

Z bliska i zdaleka.
— Katastrofa w pustyni. W  głęb i pustyni w  pólno* 

cnej A fry ce  pom iędzy oazami Selum i Suru znaleziono 
. . , ,n . . .  . zw łok i 4 lotników włoskich, k tórzy  tam spadli w  poło-

pocznie się en. 30 czerwca rb. o godzinie 8-ej rano i trwać be- f  w ie kwietnia i przypuszczalnie zginęli śm iercią głodową.
n i p  < Htii IJoztoni-* nr .  i _ c ___ _____■ . . .  . „ _ . .dzie 3 dni. Podania w sprawie przyjęcia do Seminarium na­
leży nadsyłać przed wyznaczonym wyżej terminem, najpóź­
niej do dnia 28 czerwca rb. Egzaminów powakacyjnych zasad­
niczo nie urządza się.

Do podania należy dołączyć: a) metrykę urodzenia i
chrztu, b) dowód państwowej przynależności polskiej, c) świa­
dectwo szkolne, d) świadectwo powtórnego szczepienia ospy, 
e) własnoręcznie napisany życiorys, f) świadectwo mora'no<ści. 
o ile uczeń nie wstępuje do seminarium bezpośrednio z innej 
szkoły. Na I kurs Seminarium przyjmowani są kandydaci w 
wieku od 14 do 18 lat włącznie, od których wymaga się wia­
domości w  zakresie pełnego programu 7 oddziałowej szkoły 
powszechnej.

— Aparaty telewizyjne Tymi dniami przy pomocy
aparatów  te lew izy jnych  udało się Amerykanom przesłać 
z Honolulu do New-Yorku dokładne fotografie mane­
w rów  flo ty  morskiej- Seans trwał 20 minut i obecni na 
sali mogli jaknajdokładniej obserwować zarówno ruchy 
poszczególnych jednostek morskich, jako też wszystkie 
inne zjawiska, które zachodziły w  promieniu działania 
obic-ktywów aparatu te lew izy jnego.

— Książe w habicie. Znana arystokratyczna rodzina 
włoska, książę i księżna Discori postanowiH wstąpić do 
klasztoru. Książę liczy obecnie lat 45. Małżeństwo jest 
bezdzietne. Rodzina Discorich należy do najzamożniej­
szych rodzin we Włoszech.

Wiadomości z Torunia.
— Dziwne porządki zaiste panują w „Toruńsik:m Klubie 

Layfn-Tennisowym". Publiczność pragnąca korzystać ze spor­
tu. przyjmującego się na Pomorzu i wreszcie Rzeczypospoli­
tej coraz powszechniej, u nas narażona jest na postępowanie 
conajmniej dziwne, które ją poprostu zraża do rakiety i do pił­
ki. Przedewszystkiem ceny są „słone". Za plac płaci się 1,20 
za godzinę, do tego dochodzi należność za wynaiem piłek — 
0,40 zł i podającym chłopcom 0,40 zł. Dwa złote za godzinę 
gry ! W  dodatku trzeba zamawiać płac na dwa dni przedtem 
i po przy byciu w czasie oznaczonym wyczekiwać godzinami 
swojej kolejki. Przytem plac sam jest w  stanie opłakanym.

*  -  ------------------- - —— < siatki dziurawe a piłki zrobione dosłownie ze starych kaloszy.
mieszkańców na długie dnie. Świetne typy tej komedji bęćą Lepszy kOTt, a ten, jeżeli chodzi o ścisłość, zarezerwowany

zostaje zawsze dla pp. seniorów i juniorów klnbu ale nie do- 
stępny kolom publiczności Należałoby raz wreszcie wprowa­
dzić pę-wien ład 1 porządek w tej instytucji.

— • Dzielna nasza policja gorliwie i z całą ofiarnością peł­
niąca ufa dobra Państwa i społeczeństwa zaszczytna, lecz cięż­
ką swą, sluśbę, wykryła, jak podaje kronika, w  dniach ostatnich 
dwa Ot,zuwya i trzy kradzieże.

W dnia 10 czerwca zaaresztowano wzgl tymczasowo przy, 
tr/_ym«no U  osób i spisano 10 raportów za różne przekrocze­
nia polcyjne.

DRUKARNIA POMORSKA T. A „ GRUDZIĄDZ.

Redaktor odpowiedzialny: J. Kisielewski.



| Sala Hotelu Warszawskiego
W t t r e k  16 i ś ro d a  17 c ze rw c a  1935 r .

Fenomenalne zjawisko XX. wieku
13 letni Jasnowidzący telepata W Ł A D Z I U  Z W TE L T C Z

z programem nowych dotąd ntedemonatrowanyeh 
doświadczeń pod kierunkiem prof. ARSKIEGO.

Czytajcie afisze! — Bilety od I — 4 kł. —  Początek'o g. 8-30 

Na neilne prośby inteligencji mie.scowej

Prof. A R S  K  I
pozostaje prze* krótki czas w naszem mieście i prsyimuje
co lziennie od gc de.. 3 do 7 ,:opoł. w hotelu Warszawskim 
I p , pokój 21. Udziela wszelkich wyjaśnień j porad w za­
biegach magnetycznych. [2715

Podczas trpałdw letnich
odćwuza. i w zm acn ia

P r z e m y s ła w K a
W o d a  p o l a r n a

tio K nyw  x>. i  głow y

chłodzi i chroni prztd iniQr6DQ.

O ry g in a ln e  t y lk o . z firm y  
H E N R Y K  Ź A K  P O Z N A Ń  
\ l l Ż ą d a j c i e  ' w s z ę d z i e !!!

F o s z u k u j ą  d la  swych obszernych  
handlowych zak ład ów  ogrodniczych j

Starszego OGRODNIKA
z długoletnią praktyką i teoretycznem wy­
kształceniem, który obeznany jent dokładnie 
z wsselkiemi pracami w szklarni, Inspek­
tach, warzywn.ctwie i sadownictwie. Reflek­
tuję jedynie na siłę samodzielną, z dobremi 
referencjami. Mieszkanie wolne, a wynagro- 
------------------- dzenie wysokie. -------------------

Odnośne oferty proszę skierować do Admi­
nistracji Głosu Pomorskiego pod nr. 268?

Wydzierżawienie
d r s e w  o w o c o w y c h  (c z e ie łn i  i  ś l iw e k l  
n a  szo saeh  p o w ia to w y c h  w p o w ie c ie  
g ru d z ią d z k im  odbędzie się nv publicznej 
licytacji dnia 17 czerwce br. o godz. 10 przed 
południem w biurze PowietoWesro Zarządu dro­
gowego w  Staroztwie w Crrudziądzu pokoi nr. 
13 najfięcej dłjącemu za gotówkę, płatną w dniu 
licytacji.

Owies oglądać można na niżej wymienio­
nych szosach:

1. Mokro — Mały Wełcz,
2. Mok-e — Zakurzewo i — Leśnie wo.
Warunki dzierżawy oglesi się w dniu licy­

tacji, |271S
L, dr, 3527/25 W. P. I.

O s s o w s k i -

P o t r z e b n y  do  I f ie js k i r g o  U rz ę d u  
Budowlanego doświttcaony i energiczny

technik budowlany
* dokładną znajomością wszelkich prac wcho­
dzących w  aakres budów n otwa nadziemnego 
i podziemnego, biegły w ryzowaniu, statyce 
i koustorysach.

Redektooci z dobrem doświadczeniem faebo- 
wem i arcbitefctonicznemi idolnościami zechcą 
świadectwa i własnoręcznie pisany życiorys 
z po iameir wysokości honorarium nadesłać do 
Magistratu miasta W a b rz e z u a .

H  A  4» 1 Si T  U  A  T  
SZW A.RZ, burmstrr. [27G9

Herzfeld i  Yictorius Iow . Akt.
w  tw u d k iąd zu  poszukuje '2710

STENOTYPISTKI
biegle stenografującej i piszącej na ma­
szynie. . Łaskawe plemienne otarty pro- 
■imy nadsyłać pod powyższym adresem.

Na Wystawę w Grudziądzu
wykonujemy

arij^lycziie dekoracje  
klosbów, reklamy, pla- 

projekty, reklamy  
3 - :  na parkanie, s-s

Zamósienia przyjmuje [2716

Ajaiicia Wschodnia Rynek 10.
Cegielnia w  Sziid ic ie  pcw. Slrrogardzki

uruchomia swoją łabrskę i poleca |2709

€ E « Ł Ę  B I A Ł Ą
I do v sielkiej budowy gospodarskiej i piżemysło- 
" n ej w najlepszej jakości i po nąiniższych cenach. 
Zgłosz. przejmuje; A n to n i BreO i k e w r u 1, 
C z c rsh , Kość uszki 1. albo Cegielnia Szlachta.

B. PELLOWSKA i SYN
ulica Trzecieg o  Maja 41 (róg  K laszto rnej)

na jtańsze źród ło  zatapa w  wielkim wytarza:

a A .£>■ N®' ^

T . ^  >® -J*

^  X  A 4 , ^ -
<® "w a '1 N

^ . * *

e ty  j f s i r  *>•

*  Ć / /
&  *  J r

V  *
«

Odsprzedaiaci otrzym u ją odpowiedni r a k a t ! ! !
255

\«i

<?!* ^
v *

99PRACA99 ZJEDNOCZONE  
PR  I JSiąBIORUTW O  

INST. LACYJ '■
Sp. * ogr. odp.

r«d ki.rownicłwem itra. St. M ałyszczyckiago i J. S za u «ra  
PYC tłO SZC Z , ul. K rasińsk iego  14

Tslafon 104  ̂ Adr®« Łglggr.: Praca B ydgosic i

S o e c i a m o ś c i : • " ' » " »  sam oczynne, Spichlerze  
Z — 3  . — sa.noprrew retrza jące  s ię  z pneu-

m atycznem  p rzenoszen iem  ziarna, 01 aa sam oregu lu ­
jące  s ię  turbiny w o d n e  i w ietrzne.

Zakres działalności: badan ia  sytuacji m iei-
i scowej, porady  prak ­

tyczne, pom iary siły w o d n e j, p lany , kosztorysy  
i n adzór techniczny.

Dostawy na dogodnych warunkach
u li >ft maszynowych udoskonalonych eyetemów, zapewniających 
eszcządnofc siły mechanicznej I pracy rąk ludzkie’' USbOA

^ a ra in o a a a a a a a a o a
il

ra
W cienistym ogrom ie cotfi ennie

a
Qs 
□
□  
p
o     1 B i B i M l ł ł ,f ł ł I łI « «■ li Da W  niedzielę j święta, wtorki i czwartki P 
J  koncert orkiestry wojskone] 16 p. a p. Q  

■u  pod oatntą kapelrn. p. Szałkowakiego. n
g  8# ^  W s t ę p  w o ln y . SR g g

DPPPPPP P PPPOPPP
Tylko w  Mionie fryijerakltu Sienkiewicia 4 

j o t  p le rw u io r iid n a  obelasa 
zadowala ąca z prae i higieną najwybredniejszą 
kii eutelje tak w detuskrm jak i w męskim 
salonie. Farbowanie w ł osów i warkoesy  
na każdy kolor nie do possana. Masaże 
e-ektęyesne, pielęgnacja ctry, 'Wszelkie prace 
włosowe w dużym wyborze. Polecam się łask. 
pamiąei Sz. Pamcm i P»nom. A . P ia n o .

B A N K  L U D O W Y
ORCDZUDK, ul. Jdu. Wybleklece 3t.

■jula.tr tu ulecenia bunk-we,
P r« nnjr wkludk. e-iueuędn.
I .p r .f i  nt.wnjf wedl. i i  -wj

Zftknpaie  i sp rf.eca ]e
w a lu ty  z a g r a n ic z n e , z ło ­
te, s ro b rn p  i p a p ie ro w e .

I i  dzieła pożyczek: 
n a  w e k u le  — n a  p c d k la d  etn ta  
f s r e b r a  i w  r a c h u n k u  b ie żą c y m

 ________   l-ati;__________

Poszukuje ł , »  używ aibgo le c i onbrze utnymanego
 — a . __  3VS k o m a , ^20 wolt,

m O l O r i l  1000— 1300 obritów w

motoru
hgłosses a 7 podaniem ;eny p» 

nr- JÓ06 de idministpwj- GRosn Poe*

minncte eras
ł/« lub ’/i k o n ia ,  220 

wolt, 750 cbrutów.
1 l|* się pod 
■ V p >

I  KINO .ORZEŁ" ■
Od D Z I&  do n ledste li 14. O. w lą r c n ie :

I.
Dramat obyczajowy w 8 akt. * <yoia wielkiego 

miasta pod tytułem :

Świat i Półświatek
(J e d w a b  i I . fh m a n v )

W  roli główn.j: R e inho ld  h zy n e b l
I I .

śmiechu i humoru
Baxem 11 wielkich aktów.

Ponadto na »c*uie wyefcąpi frlko 8 dni fenomen 
XX wieku. C u dow ne dsiecko  Uf t® le tn i
W tftdilo , który odgaduje imions, natwiika, 

przepowiada prsynrłosc ud.

W  niedsiele, o go iz. popol. w ie lk  1© praed* 
staw . d la  ds  ec l i m łode, z K ddłe P o lo

Poozątek o goda 7 i w medsieJe o godz. -i1/1

0.1 poniedziałku H a r r y  F e e l .

» C B  ■ 1 ^  <f+m « sP. Akc.
Gdańsk-Wneuc?: Hv'olstratst 10 — ttl- 4tE 3C j 415-16

Posadzki parkietowe .*. O k n a D r z w i
W e w n ę t r z n e  u r z ą d z e n ia  2691A 

D re w n ia n e  dom y m ie s z k a ln e —pat.syst.

Czasopismo
»Wiośjafz Polsk;«

poświęcone sprawom

w io ś larstw a , żeglar­
stwa i p ływ ac tw a .

Okc/owe egzemplarze wysyła 
Administracja po wpłaceniu 2 zl 
na konto w P. K. O. nr. G013.

Warszawa, Koszykowa l  Tel. 250-85
2996

POLECAM: 2712

if ilusle ilsndry
w e p iza  w maśle 
wędź. ryby majewe

JB. S t ip j ie l
Kościelna 8. telefon 622

£ip rieata ie I
f|W97 ftl f*i»® ‘ lin, 
UAaLjd :  H ra t t g c r
rysunki obraiyl śliczn* 

ezarnw koronfe owa pelery­
na do rpriedinia. Oglą 
d.ć u —1 Miciiemczo 5, il I-
lUA-gb .Dorfowy dl» dsiie-
m m  t ia m y w a lk a d ę -  
bo*'» na ij>r» i dat ulic* 
ForteciO* nr ii. TI 1 piotio 
lawo pociwór*e. iSdlJk

Sypialnia
jak nowe białe, z wielk. 
lustrami, bardzo tac i o do 
spr;edajif err łnłstę 
Słowackiego 7, part. lewo

Gobelin S r & S
3x4 i inne rzeczy do  
sp rc e d a n ia M . Rodo­
wicz, Br-.eżna 10. ł ptr,

F o r t e p ł u n
krzyżowy taniona sprze­
daż. ^głoszeoia do Irło 
su Pom. pod nr. 243] p

S ltode  i»zy (w jr ż łr )  
sprzeda R Y B I C K I ,  
ttl. Fortecrn* 17. [2424

ora, cena iibr. 560 zł, 
sprzedamy za 350 zł.

u a ę a  ogniotrwała,no-
w a, l.esyi;, pod- 

6t»wa cenn f&br
850 %l. sprzed, r.a. 800 z\.

RB5CIRI apried. za, 40 rA.

Niwelatoi „Zeissa"
pr#c*'-yjuy, nowy, najnow- 
■iy system, spnedsnty za 
450 ił. Wiadomoee adocin- 
Głosn Pom. pod nr 24‘J3p.

Snkoja
tan io  na sp rzedaż
Bracka 7, parter pr. 2417

K u p n a

Kupujemy stale 
ijeezici: od sm d7, 
g  smalou, oliwy, 
p śledzi i inne. 
Fabryka Tektury Dachowej
W- Kotowski i -'-ko Grodnom.
Ogrodowa 23. - Tel. 423

c D z i ę n ś a w y 1
Poszukuję
h A U l 1 do w«d*ierż^ 
me mrisj jak 6 mórg.
Sl Rogoziński, lońcioszki Jo

l Mi— łk ania3
Dobrze UM pbliw  pokftj
do wynsjęcia uL Ko­
szarowa 4, I p. prawe

5 pokoj. mieszk.
jest do odstąpienia za 
zwrotem kosztów r emontn 
Wydolność w adm. Gło- 
sa Fom. pud nr. *v402p.

1 — Spróżn.pokoii fewt.1. 
z używsn tuchni) po­
szukuje natyahm. młode 
małżeństwo. Oferty do 
Głosu I’. pod nr.2416p.

r-oTTaknJ i n . vckmi.it

3 - 4  pokoj. mieszkania
Z g t. do Gło»u iJom. or2410p

Mała szala do rzeczy
36 *' szafka do lodnftOzł, 
garnitur koszykowy,  
Itrzcłła sprzęty kuchenne

tanio ea sprzedaz
R o ^ c ł u s z L i  3 6 ,  I I  1

c Z  0  a  b  y 3
W  pochodzie nroezystośei 
Bożego Ciała cgublłem 
m e d a l atcrzele ck l.

Za wynagrodzeń em pro­
szę o zwrot. Bronlaław 
.Tasińskl, zegarmistrz, 

ul. Mickiewicza 7 12419

P o w a b u
nadaje młcde, świeże obli­
cze, cryata deliktna, o 
pięknych barwach cera. 
Osiągnąć to można tylko 
przez nzywan.e prawdai 
wego mydła liliowo mle­

cznego „F’gB«ta“.
Cena 75 gr. Zważscna 

nazwę „Ergssta*. gdyż 
są bezwartościowe naśla­
downictwa. Dc nabycia 
Kazimierz Podwójakl 
okład kolonialny 263£> 

Gradziądz, Toruńska 28

U R Z Ę D N I K
gO U D O tl.

lat 39 z dlugol. prakty­
ka doświadczony pri 
cował w oetatmeh la­
tach rtmoaz. poBcaku 
od 1. 7, posady żonate­
go lub aa mocnego prjty 
skromnych wymaga­
niach. Zgłoszenia (PO 
Gtcsu Pom. ped nr 2652

Zdolny, samoiziehiy 

buc^falter 
i k o re spo nde nt
ze znajomością piania 
masiyuotwego i sujby,- 
g.afii poszukuje póaady 

Zgłoszenia u o Głosu 
Pomorsk, poi nr. 2420

u c z n  x
malarskiclr

poszukuje na'yi'b(niafcl
G adiitw sk i. u l-K ilia n  I

P o m o c n i k a  | 
r y m a r . y k i e f ^ e
poszaknje natyohmiaat

r.ort Riibr, Grośłsw 52
Panienka

nmiejąca doskonale ^oaD- 
wać. znaj ąca aaycie ip j»-  
sow mie, l i n k a  odpe» 
w.ednei posady od 1 mb IB 
VII. br. Swiadtct. dobre, 
Zgt. do Głoar P. ~“ Ł“ '

Gospodyni 1  t
t.iegi pana z dziobkiem 
Tyiko rzetelne i lolidąo 
.-Cl. raigą się igufeiO 
do Głosu Pora.nr.

Służąca|
uczciwa, umiejąca pów- 
niet gotować, potrzobna 
od 5 VII. rb. ZglosAnut 
Lipowa 31, II p. prawo

Poszukuję znłouaz*' 
d z lę w e iy n >  jako po- 
'sługaczki na cały dzień.
Birfo icht, al. Ferleftit Oj

Oziewczi r;A7o
djiecks sa  cai? pa
ftinkiwane P la o 1'*’ S tr c ia i*  
nr. 30 U  p id w o (T041S

Służącą
wiejską

p o s z n k n je  cd I,V ir. 
która jnż el .żyła i zatw-> 
*em a c ze u le ą  oeaci- 
wą i rzetelną Zgłoszenia 
P e l lo w s k t  i  S y n  

ttl. 3 Ma r, 41 2719

R i i n e
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